
Ro k  1974 z a p is u je  s ię  w  n a s z e j p a - 
m ię e i o b c h o d a m i 3 0 -Icc ia  P o ls k i 

L u d o w e j .  N a  Z ie m ie  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o  w o ln o ś ć  p rz y s z ła  k i lk a  
m ie s ię c y  p ó ź n ie j.  30 -le c ie  w y z w o le ­
n ia  ty c h  z ie m  b ę d z ie m y  w ię c  o b c h o ­
d z ić  w  r o k u  p r z y s z ły m .  R ó ż n y m i fo r  
m a m j u c z c z ą  to  w y d a rz e n ie  m ie s z ­
k a ń c y  S z c z e c iń s k ie g o .

P o  w y z w o le n iu  n a sz  Z w ią z e k  od ­
r o d z i ł  s ię  t u ta j ,  n a  z ie m i p r z y w r ó ­
c o n e j d o  M a c ie rz y . O d ro d z i ł  s ię , bo 
p rz e c ie ż  t r a d y c je  h a r c e r s tw a  p o ls -

Trudne, ale zaszczytne zadania

Na instruktorskim etacie
I T W Z G L Ę D N IA J Ą C  b a rd z o  lic z n e  

p o s tu la ty  in s t r u k to r ó w  Z H P , 
M in is te r s tw o  O ś w ia ty  i  W y c h o w a ­
n ia  p r z y z n a ło  e ta ty ,  b ą d ź  z n iż k i  
g o d z in , d la  in s t r u k to r ó w  p e łn ią ­
c y c h  f u n k c je  k o m e n d a n tó w  o ś ro d ­
k ó w  h a r c e r s k ic h .  Z a s a d n ic z y m  ce ­
le m  t e j  p o ż y te c z n e j in n o w a c ji  je s t  
p o m o c  w  u p o w s z e c h n ie n iu  h a r c e r ­
s k ie g o  p r o g r a m u  w y c h o w a n ia  o ra z  
z a p e w n ie n ie  s z e ro k o  p o ję te g o , rz e c z  
n i c t w a  s p r a w  d z ie c i i  m ło d z ie ż y .

J a k  p is a ła  w  „ M O T Y W A C H "  za ­
s tę p c a  n a c z e ln ik a  Z H P  h m  B la n -  
d y n a  K u c h c z y ń s k a  — w ie lo le tn ie  
d o ś w ia d c z e n ia  Z H P  d o w io d ły ,  że 
n a jp i ln ie js z ą  p o t r z e b ą  je s t  z o b o ­
w ią z a n ie  k o m e n d a n ta  h a rc e rs k ie g o  
p ś r o d k a  d o  k ie r o w a n ia :

A  N A  W S I —  p ra c ą  g m in n y c h  
z w ią z k ó w  d r u ż y n  d z ia ła ją c y c h  w  
o p a r c iu  o  g m in n a  s z k o łę  z b io rc z ą , 

Ą  W  M IE Ś C IE  —  p ra c ą  d r u ż y n  i  
S zcze p ó w  w  ze s p o le  s z k ó ł z a w o d o ­
w y c h .  in n y m  r o d z a ju  s z k o ły  p o n a d ­
p o d s ta w o w e j.  e w e n tu a ln ie  w  d u ż e j 
s z k o le  p o d s ta w o w e j.

W ś ró d  z a d a ń  o b o w ią z u ją c y c h  e ta ­
to w e g o  in s t r u k to r a  Z H P  d r u h n a  
z a s tę p c a  n a c z e ln ik a  z w r ó c i ła  u w a ­
g ę  n a  k o n ie c z n o ś ć  o rg a n iz o w a n ia  
R u c h u  P r z y ja c ió ł  H a r c e r s tw a  w o ­
k ó ł  h a r c e r s k ic h  d r u ż y n  i  s zcze p ó w  
o r a z  t a k ie  k ie r o w a n ie  p r a c a  h a r c e r ­
s k ą . a b y  c z ło n k o w ie  Z H P  m ie l i  o -  
k a z ję  le p ie j  p o z n a ć  k o le g ó w  z rz e ­

s z o n y c h  w  b r a tn ic h  z w ią z k a c h  m ło ­
d z ie ż o w y c h . w c h o d z ą c y c h  w  s k ła d  
F S Z M P .

TIT O J E W O D Z T W U  s z c z e c iń s k ie m u  
* *  M in .  O ś w ia ty  i  W y c h o w a n ia  

p r z y d z ie l i ło  55 e ta tó w  i n s t r u k t o r ­
s k ic h .  17 z a t rz y m a n o  w  S z c z e c in ie , 
re s z tę  p rz y z n a n o  p o w ia to m , g łó w ­
n ie  k o m e n d a n to m  g m in n y c h  z w ią z ­
k ó w  d r u ż y n .  S p o ś ró d  17 s z c z e c iń ­
s k ic h  t y l k o  3 p r z y p a d ły  s z k o ło m  
p o d s ta w o w y m . W ię k s z o ś ć  in s t r u k t o ­
r ó w  p o d ję ła  n o w e  o b o w ią z k i  z 
d n ie m  1 p a ź d z ie rn ik a  b r .  D w ie  
d r u h n y  —  h m  G ra ż y n ę  C H Y B O W - 
S K Ą  — k o m e n d a n tk ę  o ś ro d k a  p r z y  
S z k o le  P ,o d s ta w o w e j n r  32 ( H u f ie c  
P o g o d n o )  i  h m  U rs z u lę  O B N IS K Ą -  
W lS N IE W S K Ą  —  k o m e n d a n tk ę  o -  
ś ro d ik a  p r z y  S P  n r  9 ( H u f ie c  N a d  
O d rą )  p o p r o s il iś m y  o p o d z ie le n ie  
s ię  z „ H T ”  p ie rw s z y m i d o ś w ia d c z e ­
n ia m i i  u w a g a m i o  p r a c y  n a  n o ­
w y c h  w a r u n k a c h .

H M  C H Y B O W S K A . n a u c z y c ie lk a ,  
d z ia ła ją c a  w  z H P  z w ie lk im  z a a n ­
g a ż o w a n ie m  p rz e z  o s ta tn ie  p ó łto r a  
r o k u  b y ła  s z c z e p o w ą  w  SP  32. Z o r ­
g a n iz o w a ła  ta m  h a r c e r s tw o  —  3 
d r u ż y n y  z u c h o w e  i  2 h a r c e rs k ie .  
D o b rz e  p r a c u je  t u  d r u ż y n a  M S R  i  
o s ie d lo w a . D z ię k i  p r z y c h y ln o ś c i  d y ­
r e k c j i  s z k o ły  o ra z  p o m o c y  r o d z ic ó w  
w  s z k o le  p o w  ';a ła  h a r c ó w k a .  K a ż ­
d e g o  r o k u  p rz e s z ło  100 d z ie c i z d o ­

b y w a  k a r tę  r o w e r o w a .  O b e c n ie  hm  
C h y b o w s k a  b ę d z ie  o d p o w ie d z ia ln a  
r ó w n ie ż  za  p ra c e  h a r c e r s tw a  w  
s z k o ła c h  n r  3 t 53. J e j m in i - h u f ie c  
b ę d z ie  te ra z  s k ła d a ł s ie  z 8 d r u ż y n  
z u c h o w y c h  i  6 h a r c e r s k ic h .  N a le ż y  
d o  n ic h  30 p ro c . u c z n ió w  ty c i i  
s z k ó ł.  Z a m ie r z e n ie m  k o m e n d a n tk i 
je s t .  a b y  Z H p  o b e jm o w a ło  50 o ro c . 
u c z n ió w ,  a b y  w s z y s c y  b y l i  r e g u la ­
m in o w o  u m u n d u r o w a n i ,  z b ió r k i  o d ­
b y w a ły  s ie  s y s te m a ty c z n ie , w  s zko ­
ła c h  o b o w ią z y w a ły  d n i  h a rc e rs k ie ,  
p o w s ta ły  h a r c ó w k i  lu b  p r z y n a j ­
m n ie j  . . k ą c ik i  h a r c e r s k ie ” . D o  d z ia ­
ła ń  n a  r z e c z  c a łe g o  o ś ro d k a  n a le ­
żeć  b ę d z ie  s y s te m a ty c z n a  p ra c a  z 
k a d r ą  in s t r u k to r s k a ,  z lo ty  o ś ro d k a , 
p r z e g lą d y  d r u ż y n  i t p .

H M  O B N IS K A -W IŚ N IE W S K A  je s t 
m o że  o t y le  w  le p s z e j s y tu a c j i ,  że 
z o s ta ła  k o m e n d a n tk a  o ś ro d k a  o b e j­
m u ją c e g o  m ło d z ie ż  je d n e j ,  d u ż e j 
s z k o ły . ,  w  k tó r e j  ja k o  n a u c z y c ie lk a  
p r a c u je  ju ż  t r z e c i  r o k .  a k tó r a  k ie ­
r u je  w ie l k i  p r z y ja c ie l  h a rc e rs tw a  
h m  E m i l  J a s iń s k i.  A k t u a ln ie  d z ia ła  
t u  10 d r u ż y n ,  k o m e n d a n tk a  chce 
s tw o r z y ć  je szcze  5. w  ty m  b a rd z o  
p o t r z e b n ą  d r u ż y n ę  M S R . J u ż  z d ą ­
ż y ła  u r z ą d z ić  (o d  p o d s ta w )  h a r c ó w ­
k ę . b io rą c  na  s ie b ie  r o le  m a la rz a , 
s to la rz a , e le k t r y k a ,  t r a g a r z a  i tp .  
P y ta m  n a  i le  z m ie n i s ię  te ra z  je j  
p ra c a .  (P rz e d  o b ję c ie m  e ta tu  b y ła  
szcz e p o w ą  z u c h o w ą ). U w a ż a . że 
b a rd z o . P r z e d te m  n ie  b y ła  w  s ta n ie  
o b ją ć  p o m o c ą  m e to d y c z n a  w s z y s t­
k ic h  d r u ż y n  z u c h o w y c h .  T e ra z  je s t 
z a w sze  d o  d y s p o z y c j i  w s z y s tk ic h  
d r u ż y n o w y c h .  C e n i s o b ie  to .  że co ­
d z ie n n ie  m a  k o n ta k t  z n a u c z y c ie -  
l a m i - in s t r u k to r a m i  ( je s t  ic h  16) i  w  
k a ż d e j c h w i l i  m o że  s łu ż y ć  im  ra ­
d a . Z a ra d n a  i  D e łn a  i n i c ja t y w y  m a 
ju ż  p r o g r a m  s w e j p r a c y ,  a le  u p o ­
m in a  s ię  o  s z c z e g ó ło w e  s p re c y z o -

Harcerze z Dębna 
mają swój klub

Z P R Z Y J E M N O Ś C IĄ  d onos i­
m y , że harcerze  z L ic e u m  O - 
g ó lnokszta łcącego  w  D ę bn ie  u -  
rz ą d z il i sobie w ła s n y  k lu b . N a 
m o cy  p o ro zu m ie n ia  zaw artego  
ze s p ó łd z ie ln ią  m ieszka n iow ą  
„ G r y f ”  harce rzo m  z d ru ż y n  
H S P S  oddano pom ieszczen ia  p i­
w n ic z n e  w  je d n y m  z b lo k ó w  
m ie szka ln ych  na O s ie d lu  P ia ­
s to w s k im . W  m a ju  harcerze  
p rz y s tą p il i do p ra cy . S am i w y ­
re m o n to w a li pom ieszczenia  i  za­
a d a p to w a li je  do w ła sn ych  po ­
trze b .

W  p ie rw s z y c h  dn ia ch  lis to p a ­
d a  k lu b  zosta ł u roczyśc ie  o- 
tw a r ty .  M ieśc i d w ie  spore  sale 
i  zaplecze m agazynow e. Jedna  
z s a l u de ko row an a  zosta ła  na 
w z ó r s k a ln e j ja s k in i,  d ru g a  u -  
p od o b n io n a  do m a ry n a rs k ie j ta ­
w e rn y .

H a rce rze  z L O  w  D ę bn ie  m a ­
ją  te ra z  d ob re  w a ru n k i do d z ia ­
ła n ia . W  re w a n żu  za u zyskane  
pom ieszczen ie  p o s ta n o w ili za jąć 
s ię  d z iećm i s p ó łd z ie lcó w  z osie­
d la . D w a  ra zy  w  ty g o d n iu  p ro ­
w a dzą  z n im i różne  c iekaw e  
za jęc ia .

Dodatek
„Kuriera Szczecińskiego* 
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P R Z E D E  w s z y s tk im  w  X V I  
o lim p ia d z ie  w p ro w a dzo no  —  
począwszy od e lim in a c ji re jo n o ­
w y c h  —  zasadę w s p ó łza w o d n ic ­
tw a  i n d y w i d u a l n e g o .  T a k  
ja k  w  la tach  u b ie g ły c h  b a rw  
szko ły  b ro n ić  będzie  je j  5-oso- 
bow a re p reze n ta c ja , a le do d a l­
szych ro z g ry w e k  a w an su je  n ie  
n a jlepsza  d ru ż y n a , lecz 5 za-

W  S Z C Z E C IŃ S K IC H  szko łach  ś re d n ich , p odobn ie  ja k  w  
c a łe j Polsce, o db y ła  s ię  I  se ria  e l im in a c ji X V I  O lim p ia d y  
W ied zy  o Polsce i  S w iec ie  W spó łczesnym . Jest to  n a jp o p u ­
la rn ie js z a  (w  ub. ro k u  s ta r to w a ły  w  n ie j 2 m ilio n y  u czn ió w ) 
ze szko lnych  o lim p ia d . U zn a jąc  słuszność z a rz u tó w  d otyczą ­
cych  zaw ężen ia  o lim p ia d y  g łó w n ie  do w ie d z y  e ncyk lo p e ­
d yczne j o rg an iza to rzy  (w ś ród  k tó ry c h  je s t G K  Z H P ) poczy­
n i l i  k i lk a  is to tn y c h  z m ian  w  je j  re g u la m in ie .

w o d n ik ó w  m a ją c y c h  n a jw ię k s z ą  
liczb ę  p u n k tó w . W ięce j też 
w p ro w a d zo n o  do pYogram u za­
dań p ra k ty c z n y c h . P ro g ra m
X V I  o lim p ia d y  k o n c e n tru je  s ię  
w o k ó ł osiągn ięć P o ls k i L u d o w e j 
w  la ta c h  1970— 1974, p odz ie lo ­
n ych  na 9 g ru p  te m a tyczn ych .

R Ó W N O C Z E Ś N IE  z ro z p o c z ę c ie m  
p r z y g o to w a ń  d o  o l im p ia d y  w  s zko ­
le  n a le ż y  o g ło s ić  k o n k u r s  n a  a r t y ­
k u ł ,  fo to r e p o r ta ż ,  a u d y c ję  r a d io w ą  
i t p .  p o d e jm u ją c ą  te m a ty k ę  p e rs p e k ­
t y w  ś ro d o w is k a ,  d z ie ln ic y ,  re g io n u ,  
m ia s ta . U d z ia ł  w  k o n k u r s ie  p u n k ­
to w a n y  je s t  w ła ś n ie  ja k o  w s p o m ­
n ia n e  w y ż e j  z a d a n ie  p r a k ty c z n e ,  o -  
b e jm u ją c e  w s z y s tk ic h  u c z e s tn ik ó w  
X V I  o l im p ia d y .  D ru g ie  z a d a n ie  
p r a k ty c z n e  z o b o w ią z a n i b ę d ą  w y ­
k o n a ć  c i  z a w o d n ic y  k t ó r z y  z a k w a ­
l i f i k u j ą  s ię  d o  f i n a łu  s z k o ln e g o . 
T e m a t  z a d a n ia : „W s p ó łc z e s n y  o b r a *  
k la s y  r o b o tn ic z e j ’ » lu b  „ B o h a t e r  
d n ia  d z is ie js z e g o ” . M o że  tó  b y ć  a r ­
t y k u ł ,  w y w ia d ,  r e p o r ta ż  i t p .  ( P rz y ­
p o m n i jm y ,  że f i n a ł  s z k o ln y  o d b ę ­
d z ie  s ię  w  s ty c z n iu ,  a w e z m ą  w  
n im  u d z ia ł  5 -o s o b o w e  r e p re z e n ta c je  
k la s ,  c z y l i  c i  u c z n io w ie  k t ó r z y  w  
p ie rw s z e j s e r i i ,  n a  te m a t  a k tu a l­
n y c h  w y d a rz e ń  s p o łe c z n y c h , g o spo ­
d a rc z y c h  i  p o l i t y c z n y c h ,  o ra z  w  
d r u g ie j  s e r i i  (1 6 .X II )  —  n a  te m a t  
b ie ż ą c y c h  w y d a rz e ń  n a  ś w ię c ie  — 
z d o b ę d ą  n a jw ię k s z ą  l ic z b ę  p u n k ­
tó w ) .

E l im in a c je  re jo n o w e *  o d b ę d ą  s ię  
23.11.1975 r . ,  a w o je w ó d z k ie  8.I I I .  
1975 r .  Z a w o d n ic y  k t ó r z y  z a k w a l i ­
f i k u j ą  s ię  d o  f in a łó w  w o je w ó d z ­
k ic h  (b ę d ą  b r a l i  u d z ia ł  w  e l im in a ­
c ja c h  p is e m n y c h  i  u s tn y c h )  z o b o ­
w ią z a n i  sa d o  r e a l iz a c j i  z a d a n ia  
p r a k ty c z n e g o  p t .  „ D z ie ń  d z is ie js z y  
k r a ju  n a s z y c h  p r z y ja c ió ł ”  ( w y b ó r  
p a ń s tw a  d o w o ln y ) .  S u m a  p u n k t ó w  
za  r e a liz a c ję  z a d a n ia  p r a k ty c z n e g o ,  
f i n a ł  p is e m n y  i  u s tn y  d e c y d u je  o  
z a k w a l i f ik o w a n iu  s ię  d o  e l im in a c j i  
c e n t r a ln y c h ,  k tó r e  o d b ę d ą  s ię  w 
d n ia c h  22—23.III.1975 r .

P R Z E B IE G  o l im p ia d y  w  s z k o le , 
w a r to ś c i  j a k ic h  m o że  d o s ta rc z y ć  ca­
łe j  s p o łe c z n o ś c i u c z n io w s k ie j ,  z a le ż ­
n e  są w  d u ż y m  s to p n iu  od  z a a n g a ­
ż o w a n ia  s ię  w  j e j  o rg a n iz a c ję  
S z k o ln e j K o m is j i  O r g a n iz a c ji  X V I  
C l im o ia d v  W ie d z y  o  P o ls c e  i  S w ie ­
c ie  W s p ó łc z e s n y m . N p .  f i n a ł  u s tn y  
w  s z k o le  p o w in ie n  b y ć  z o rg a n iz o ­
w a n y  u ro c z y ś c ie ,  z u d z ia łe m  w s z y ­
s t k ic h  u c z n ió w  s z k o ły ,  i  p o łą c z o n y  
z im p r e z ą  k u l t u r a ln o - r o z r y w k o w ą .  
W s k a z a n e  je s t  z a p ro s z e n ie  r o d z ic ó w  
i  g o ś c i. O  p o w o d z e n iu  o l im p ia d y  
z a d e c y d u ją  r ó w n ie ż  d y s k u s je , ze­
b r a n ia  s z k o le n io w e , se s je  p o p u la r ­
n o n a u k o w e , s p o tk a n ia , k tó r e  p r z y ­
b l iż ą  m ło d z ie ż y  s p r a w y  z w ią z a n e  z  
ż y c ie m  n a jb l iż s z e g o  o to c z e n ia , d o ­
r o b k ie m  i  p e r s p e k ty w a m i r o z w o ju .

H a rce rze  p o w in n i b yć  p ie rw ­
szym i o rg a n iz a to ra m i im p re * , 
s k ła d a ją c y c h  się na sukces ca­
łe j  szko ły .

Pomagaliśmy 
w wykopkach
P O G O D A  w  ty m  r o k u  n ie  s p rz y ­

ja ła  r o ln ik o m .  P o  d e s z c z o w y m  o -  
k r e s ie  ż n iw  p r z y s z ła  jeszcze  b a r ­
d z ie j d ż d ż y s ta  je s ie ń . J e s t to  cza» 
w y k o p k ó w  z ie m n ia k ó w  i  b u r a k ó w  
c u k r o w y c h .  Im  s z y b c ie j z b ie rz e  s ię  
je  z p ó l t y m  p rę d z e j i  s p r a w n ie j  
m o ż n a  p r z e p r o w a d z ić  k a m p a n ie  w  
c u k r o w n ia c h  i  z a k ła d a c h  z ie m n ia ­
c z a n y c h , u z y s k a ć  p rz e z  to  w ię k s z e  
i lo ś c i  c u k r u  i  m ą c z k i z ie m n ia c z a ­
n e j.  T y m c z a s e m  c ią g łe  deszcze u -  
t r u d n ia ły  z b io r y  z ie m io p ło d ó w .  N a  
b ło tn is ty c h  p o la c h  n ie  m o g ły  p r a ­
c o w a ć  m a s z y n y , lu d z ie  m u s ie l i  p o ­
d w a ja ć  w y s i łe k ,  a b y  rę c z n ie  z b ie ­
ra ć  z ie m n ia k i  i  w y r y w a ć  z c ię ż ­
k ie j  g le b y  b u r a k i .  W  t y c h  t r u d ­
n y c h  d n ia c h  r o ln i c y  n ie  z o s ta l i  sa­
m i.  Z  o o m o c ą  p o s p ie s z y l i  r o b o tn i ­
c y , w o js k o  i  m ło d z ie ż . N ie  b r a k ło  
ró w n ie ż  c a ły c h  d r u ż y n  h a r c e r s k ic h .

W  C Z A S IE  te j  a k c j i  c o d z ie n n ie  
n r z y c h ó d z i ły  m e ld u n k i  z  h u fc ó w  ł  
p o s z c z e g ó ln y c h  s z c z e p ó w  o ty m  i l u  
h a r c e r z y  i  w  ja k im  cza s ie  n o m a -  
g a ło  p r z y  w y k o p k a c h .  N p .  w  W P G R  
P r z e c ła w  p r z y  z b io rz e  b u r a k ó w  p o ­
m a g a ły  d r u ż y n y  H S P S  ze sz c z e p u  
w - T e c h n ik u m  K o le jo w y m  w  Szcze­
c in ie .  N a  a k c ję  w y k o p k o w ą  w y je ­
c h a ło  10 d r u ż y n  z Z a s a d n ic z e j 
S z k o ły  M e ta lo w e j  i  L ic e u m  Z a w o ­
d o w e g o  w  S z c z e c in ie . B r a ła  w  te j  
a k c j i  u d z ia ł  m ło d z ie ż  w  T e c h n ik u m  
B u d o w y  O k r ę tó w  w  S z c z e c in ie , L i ­
c e u m  E k o n o m ic z n e g o  w  S ta r g a rd z ie ,  
te c h n ik ó w :  O d z ie ż o w e g o  i  Ł ą c z n o ­
ś c i w  S z c z e c in ie  i  z w ie lu  in n y c h  
p o d s ta w o w y c h  i  Ś re d n ic h  s z k ó ł w  
w o je w ó d z tw ie .  C zę s to  p r y m  w io d ła  
m ło d z ie ż  h a rc e rs k a ,  jeszcze  r a z  da ­
ją c  d o w ó d , że w  k a ż d e j s y tu a c j i  
p o t r a f i  s łu ż y ć  O jc z y ź n ie .  (A S )

U w a g a
H S P S !

29 L IS T O P A D A , w  p ro g r. 1 
T V , o k . g. 18 rozpoczn ie  się a u ­
d y c ja  pośw ięcona  ro zp o czyn a ją ­
c e j s ię  O lim p ia d z ie  W ied zy  
T e chn iczn e j, o rg an izo w an e j 
p rzez N O T  i  Z H P . W skazane 
je s t, aby w szys tk ie  d ru ż y n y  
H SPS z o rg a n iz o w a ły  tego d n ia  
z b ió rk i,  na  k tó ry c h  całe d ru ­
ż y n y  w y s łu c h a ją  a u d y c ji.  D ru ­
ż y n y  k tó re  ze szczególnych 
w z g lę d ó w  n ie  będą m o g ły  w y ­
s łuchać  a u d y c ji,  m ogą zgłaszać 
się  do  sw o ich  h u fc ó w  po testy , 
będące tem a te m  w s p o m n ia n e j 
a u d y c ji.

N A  Z D J Ę C IA C H : u  g ó ry  — „ w ła ś c ic ie le ”  k lu b u  p ozu ją  na ­
szem u fo to re p o rte ro w i, u  d o łu —  w  czasie za jęć z d z iećm i.

F o to : W anda  C ieś lakow a

Do byłych działaczy harcerskich,
instruktorów i wszystkich przyjaciół

w a n ie  z a d a ń  m . in .  p o  to .  a b y  cze ­
goś n ie  p o m in ą ć .

jJ K A W D Ę  m ó w ią c  t r u d n o  d z iś . do  
n ie c a ły c h  d w ó c h  m ie s ią c a c h  D ra 

c y . żą d a ć  o d  k o m e n d a n tó w  d o k ła d ­
n y c h  o la n ó w  p ra c y ,  t y m  b a r d z ie j w  
s y tu a c j i ,  g d y  S Z C Z E G Ó Ł O W E  Z A ­
K R E S Y  o b o w ią z k ó w  n ie  z o s ta ły  
je szcze  o k re ś lo n e . O b ie  m o je  ro z ­
m ó w c z y n ie  z g o d n ie  u p o m in a ły  s ię  o 
s p re c y z o w a n ie  ta k ic h  za d a ń , ch o ć  
o b ie  z d a ją  so b ie  s p ra w ę , że b ie ż ą ­
c y  r o k  h a r c e r s k i  b ę d z ie  r o k ie m  w y ­
p r a c o w y w a n ia  d o ś w ia d c z e ń , u le p ­
sz a n ia  m e to d  i  s z u k a n ia  n o w y c h .  
K a ż d y  o ś ro d e k  m a  je d n a k  o k r e ś lo ­
n a  s p e c y f ik ę  i  p o t r z e b y ,  n a  k tó re  
p o w in n a  b y ć  z w ró c o n a  szcze g ó ln a  
u w a g a . I n s t r u k to r z y  e ta to w i  — to  
lu d z ie  b a rd z o  z a a n g a ż o w a n i w  s o ra  
w y  Z H P . p a s jo n u ją c y  s ie  n im i .  m a ­
ją c y  a m b ic je  w z o ro w e g o  w y k o n y ­
w a n ia  p r a c y ,  d la te g o  ju ż  d z iś  m ó ­
w ią  —  c h c e m y  k o n k r e tn ie  w ie d z ie ć  
z czeg o  b ę d z ie m y  r o z l ic z a n i.  Co je s t 
n a s z y m  o b o w ią z k ie m , a co  p r a w e m . 
C h o ć  „ G Ł Ó W N E  O B O W IĄ Z K I  N A U  
C Z Y C IE L A  —  IN S T R U K T O R A  E - 
T A T O W E G O ”  z o s ta ły  u s ta lo n e , n ie  
je s t  t o  d o k u m e n t  w y s ta r c z a ją c y .  
D la te g o . z g o d n ie  z  z a le c e n ie m  
M O iW , szc z e g ó ło w e g o  s p re c y z o w a ­
n ia  z a d a ń  i  o b o w ią z k ó w  p o w in n y  
s ię  p o d ją ć  k o m e n d y  h u fc ó w  i  w y ­
d z ia ły  o ś w ia ty ,  p r z y  c z y n n y m  u - 
d z ia łe  K o m e n d y  C h o rą g w i.  N ie ­
z b ę d n e  je s t  ró w n ie ż  m o ż l iw ie  s z y b ­
k ie  p r z e d s ta w ie n ie  in s t r u k to r ó w  d y ­
r e k to r o m  ty c h  s z k ó ł,  w  k tó r y c h  
o b o w ią z e k  te n  n ie  z o s ta ł d o p e łn io ­
n y .  I  J E S Z C Z E  J E D N O . I n s t r u k t o ­
r z y  k tó r z y  p o d ję l i  s ie  t r u d n e j  i  o d ­
p o w ie d z ia ln e j p r a c y  w y c h o w a w c z e j 
n ie  m o g ą  b y ć  o b a r c z a n i d o d a t ­
k o w y m i  p r a c a m i n ie  z w ią z a n y ­
m i z  Z H P . N a p ra w d ę  m a ja  b a rd z o  
d u ż o  w ła s n e j.  (aż)

Wspólnie tworzymy
Gabinet Historyczny ZHP

k ie g o  w  S z c z e c in ie  s ię g a ją  r o k u  
1931, k ie d y  p o w s ta ła  tu  p ie rw s z a  
d r u ż y n a  h a rc e rs k a  „ G r y f ”  z a ło ż o n a  
p rz e z  M a k s y m i lia n a  G o lis z a . D z ie je  
te  n ie  m o g ą  p o p a ść  w  z a p o m n ie n ie . 
B o g a ta  i  b o h a te rs k a  h is to r ia  nasze ­
g o  Z w ią z k u  p o w in n a  s łu ż y ć  ja k o  
w z ó r  d z is ie js z e m u  i  n a s tę p n y m  p o ­
k o le n io m  z u c h ó w  i  h a r c e rz y .

A b y  w ię c  u p a m ię tn ić  3 0 - le tn i ju b i ­
le u s z  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  p r a g n ie ­
m y  w  czas ie  je g o  o b c h o d ó w  o tw o ­
r z y ć  G a b in e t H is to r y c z n y  Z H P .

K o m e n d a  C h o rą g w i Z H P  w  Szcze­
c in ie  .z w ra c a  s ię  w ię c  z  g o rą c ą  p ro ś ­
b ą  d o  b y ły c h  d z ia ła c z y  h a r c e r s k ic h ,  
d o  w s z y s tk ic h  ń a s z y c h  p r z y ja c ió ł,  u  
k tó r y c h  w  p o s ia d a n iu  z n a jd u ją  s ię  
w s z e lk ie g o  r o d z a ju  p a m ią tk i  d o ty ­
czące  ca łe g o , p rz e s z ło  4 0 - le tn ie g o  o k  
re s u  — d o k u m e n ty ,  z d ję c ia  h is to ­
r y c z n e , m e d a le , p ro p o rc e  i t p .  — o 
p rz e k a z a n ie  ic h  o rg a n iz a to ro m  g a b i­
n e tu  h is to ry c z n e g o . Z w ra c a m y  s ię  z 
a p e le m  d o  w s z y s tk ic h  in s t r u k to r ó w  
o  szcze g ó ln e  z a in te re s o w a n ie  s ię  tą  
s p ra w ą , o k o n ta k to w a n ie  s ię  z lu d ź ­
m i,  k tó r z y  m o g lib y  w z b o g a c ić  g a b i­
n e t h is to r y c z n y ,  o t r o p ie n ie  k a ż d e g o  
ś la d u , m o g ą ce g o ., z a p ro w a d z ić  d o  
n a jm n ie js z e j n a w e t c z ą s tk i h is to r i i  
Z H P  n a  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j.

G a b in e t h is to r y c z n y  m a  b y ć  n a ­
s z y m  w s p ó ln y m  d z ie łe m .

T y c h  w s z y s tk ic h ,  k tó r z y  o d p o w ia ­
d a ją c  n a  na sz  a p e l z e c h c ą  p rz e k a ­
zać  p o s ia d a n e  p a m ią tk i  lu b  d o k u ­
m e n ty  (w  fo r m ie  d a r o w iz n y ,  w y p o ­
ż y c z e n ia , f o to k o p i i  i tp )  p r o s im y  o 
s k o n ta k to w a n ie  z w y d z ia łe m  p ro p a ­
g a n d y  K o m e n d y  C h o rą g w i Z H P  w  
S z cze c in ie , u l .  O g iń s k ie g o  15, te l. 
244-71.

K O M E N D A  C H O R Ą G W I 
Z a c h o d n io -P o m o r s k ie j Z H P

Szesnastolatka w nowej szacie

Olimpijczycy 
na start!
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Z wizytą u rumuńskich pionierów

Co m o ż n a  Tobie 
z  p ra c a m i ro c z n y m i?

D Ę D Ą C  niedawno w  rumun-
*^skwn mieście portowym Con- 

stanca, n ie mogłam odm ówić so­
bie przyjemności przyjrzenia się 
pracy tamtejszych pionierów. Ko­
legów z redakcji, której byłam go­
ściem poprosiłam , aby umożliw ili 
mi obejrzenie Domu Pionierów i 
porozmawianie o  ich działalności. 
Bardzo byłam ucieszona^ gdy w 
oznaczonym dniu  i godzinie, w 
Domu czekała na mnie nie tylko 
dyrektorka pan i Dorina Rotundu, 
o ie  też spora grupa młodzieży, 
reprezentujqcq 5-tysięcznq „a r ­
mię”  uczestników Pałacu. O d niej 
dowiedzia łam się co robiq w cza­
sie zajęć w Pałacu, a także na 
czym po lega jq  zo jęcio  pionierskie 
w  szkole, jak sq pionierzy zorga­
nizowani. A czego się dow iedzia­
łam  — opowiem.

D O M  PIONIERÓW w Constancy 
istn ieje już 20 łat. Jest jednym z 
p ięciu  w tym województwie. W 
♦nnym miejscu znajdu je  się siedzi­
ba kółek technicznych, artystycz­
nych itp., a w innym -  sporto­
wych. Wszystkich kółek jest 44. 
Każtbr p ion ier ma zajęcia raz w 
tyso ł 5niu. Dzieci młodsze po połu­
dniu; k>o przed południem chodzq 
do  szkoły, natom iast dzieci star­
sze, z klas 4—8 przebywajq w D o­
mu przed południem, bo po po łu ­
dniu  chodzq do  szkoły. Kożde kó ł­
ko zainteresowań prowadzi doro ­
sły instruktor. Wśród 44 jest 30 
nauczycieli.

Teren ośrodka sportowego D o­
mu Pionierów jest ogromny i rna- 
komicie wyposażony. Dumq wszy­
stkich jest p ływalnia, z której każ­
dego tygodnia  korzysta 500 osób 
Poaodto licznych rwolenników ma 
tenis, go-carty lekka atletyka, ko­

szykówka, kajakarstwo. W łaśnie 
niedawno, kosztem 200 tys. lei, 
wzbogacono „f lo ty llę ”  kojaków i 
łodzi. Sq tu też piękne oranżerie.

PYTAM kto pokrywa koszty dzia­
łalności Domu finansuje zakupy 
nowego sprzętu, budowy nowych 
urządzeń i obiektów.

O jcow ie m iasta i pionierzy — 
słyszę odpowiedź. Pionierzy? Pła­
ca składki? O p iaca jq  instrukto­
rów? N ic podobnego. Pionierzy 
p r a c u j ę  i w  ciqgu roku wno­
szą do kasy Domu 10-15 tys. lei. 
Jak p racują? N p.: członkowie kó­
łek artystycznych d o ją  p ł a t n e  
występy. Uczestnicy za:ęć tech­
nicznych wykonują różne uży­
teczne sprzęty z drewna bądź 
metalu i sprzedają je. Dziewczę­
ta  szyją sukieneczki d la  dzieci, 
fartuszki, ha ftu ją  bluzki, serwetki 
(znane są piękne rumsińskie h a f­
ty?), kapelusze na plażę. Trzy ra ­
zy w  roku organizowana jest 
sprzedaż tych wyrobów. W  lecie 
br. taki kiermasz urządzono w zna 
nej miejscowości wypoczynkowej,

odwiedzanej przez licznych tury­
stów — Mamai.

SKLEP SZKOLNY

h ^ !E  TYLKO pionierzy z Con-
1 ''s tancy, skupieni w Domu Pio­

nierów, ucząc się wykonywania 
prostych, a potrzebnych w domu 
przedmiotów, zarobkują na po­
trzeby drużyn. Także młodzież 
szkolna, na lekcjach zajęć p rak­
tycznych robi tak piękne i tak po­
żyteczne przedmioty, że są one 
sprzedawane w specjalnym skle­
pie. Byłam w nim zanim odw ie­
dziłam pionierów. Sądziłam, że te 
wszystkie haftowane makatki, b luz­
ki i sukienki, rzeźbione kasetki, 
talerze, wyroby z drewna i meta­
lu, są dziełem rzemieślników sku­
pionych w odpowiedniku naszej 
„C e p e lii''!  Zachwyciła mnie ta 
idea. Jakże rozumne jest takie po­
traktowanie prac wykonywanych 
przez młodzież szkolną ł takie 
wychowywanie młodzieży. I od ra ­
zu pytan ie: a może by i u nas? 
Może początek zrobią harcerze? 
Może nie od razu komis (przed­

mioty do  wspom nianego sklepu 
przyjmowane są w komis), a le  na 
przykład lotem kiermasz harcerski 
na Arkonee, a lbo koło Zamku? Co 
właściwie dzieje się z pracami 
które młodzież wykonuje w czasie 
zajęć praktyczno-technicznych? 
Czy w drużynach harcerskich nie 
udałoby się stworzyć grup m a j­
sterkowiczów wykonujących różne 
przedmioty potrzebne drużynie, a 
także nadające się na sprzedaż? 
Pomyślcie, druhowie drużynowi i 
szczepowi. O  ile  wiem, to pomoc 
ze strony Centralnej Składnicy 
Harcerskiej jest możliwa, jeżeli 
chodzi o u łatw ienie zakupu róż­
nych urządzeń potrzebnych do 
majsterkowania.

SAMI ORGANIZUJĄ 
WYCIECZKI

K J IE  SĄDŹCIE, że rumuńscy p io- 
‘ ^n ie rzy  to wyłącznie „p racu- 

sie". Bawić się i pog łębiać swo­
je  zainteresowania też potrafią.

Cristian B irt z kł. V, członek kół 
ka p iłkarskiego „m in i-fu tb o l”  opo­
w iada ł mi, jok  to  wspólnie z ko­

legam i p iln ie  trenują, gdyż przy« 
gotowują się do krajowych mi­
strzostw „czerwonych chust” . Dwa 
la ta  temu zdobyli I miejsce, i o - 
becnie nie chcą go utracić.

Również V-klasista Daniel Cu- 
cearzan pospieszył z inform acją, 
że jego kółko -  techniczne — tak­
że ma sukcesy. W  ogólnokrajowym 
konkursie „M in i-tech n ik ”  zdobyli 
wyróżnienie w konkurencji pojaz­
dów zdalnie kierowanych. Potrafią 
też zbudować radio.

Radicę M itro i — siedm ioklasistkę 
— poprosiłam, aby opow iedzia ła  
mi o  systemie o rgan izacji p io ­
nierskiej w  szkole. Uczniowie jed ­
nej klasy tworzą drużynę, składa­
jącą  się z trzech zastępów. Każdą 
drużyna ma swego przedstawicie­
la w szkolnej komendzie. Drużyn 
nowym jest uczeń, o opiekunem 
nauczyciel. W iele  uwagi poświęca 
się wychowaniu patriotycznemu o- 
raz zajęciom sportowym i tury-' 
stycznym.

PRZEZ cały rok szkolny grupy 
10—15-osobowe przygotowują dwu 
tygodniowe wycieczki (obozy?) w 
czasie wakacji. (Dodam, że w Ru­
munii wakacje trw ają  trzy m iesią­
ce — od 15 czerwco do 15 wrześ-' 
n ia). Grupa ma przygotowoć do­
kładny p lan — wiedzieć dokąd, 
pod czyją opieką pojedzie. Musi 
też skupić część potrzebnych fun­
duszów. W ojewództwo Constonca 
przoduje pod względem liczby to - 
kich wycieczek. O statn io  zorgani-’ 
zowano ich 300. Prace ręczne, czy 
ja k  feto w o li za jęcia praktyczno- 
techniczne dobrze pomyślane i wy­
korzystywane są im w tym bardzo 
pomocne. Kto by pom yślał?! W ła ­
śnie. Proponuję to  harcerzom.

Manna 2YWCZAK

®  Kominki 
•  Spotkania 
®  Uroczyste zbiórki

Harcerski 
pokłon Rewolucji
W  P IE R W S Z E J  p o ło w ie  lis to ­

pada  w  w ie lu  szczepach i  d ru ­
żynach  o d b y ły  się h a rce rsk ie  
Im p re z y , zo rg an izow ane  d la  u - 
czczenia  W ie lk ie j S o c ja lis tycz ­
n e j R e w o lu c ji P a ź d z ie rn ik o w e j.

Jedną  z b a rd z ie j u da nych  b y ł 
h a rc e rs k i k o m in e k , p rzyg o to w a ­
n y  przez szczep d z ia ła ją c y  p rzy  
Z b io rc z e j Szko le  G m in n e j w  
M y ś lib o rz u . B og a ty  p ro g ra m  od ­
b y w a ! się pod hasłem  „H a rc e r ­
s k i p o k ło n  re w o lu c ji” . D o p ię k ­
n ie  u d e k o ro w a n e j s a li g im n a ­
s tyczne j h a rce rze  z a p ro s il i ca łą  
m łod z ie ż  szko lną , g rono  pedago­
g iczne  o raz  w ła d ze  p a r ty jn e  i 
•ś w ia to w e  p o w ia tu . H o n o ro w y m  
gościem  m łod z ie ży  sz k o ln e j b y ! 
u cze s tn ik  R e w o lu c ji P a ź d z ie rn i­
k o w e j, 7 6 - le tn j J. J A N E C Z E K , 
obecn ie  r o ln ik  ze w s i S u lim ie rz .

H A R C E R S K A  im p r e z a  ro z p o c z ę ła  
s ię  u r o c z y s ty m  a p e le m  c a łe g o  szcze­
p u .  O b e c n i n a  n ie j  z  d u ż y m  z a in te ­
re s o w a n ie m  w y s łu c h a l i  w s p o m n ie ń  
J .  J a n e c z k a . J a k  g d y b y  u z u p e łn ie ­
n ie m  ty c h  w s p o m n ie ń  b y ł  p r z y g o to ­
w a n y  p rz e z  h a r c e r z y  m o n ta ż  I i te ra c -  
k o -m u z y c z n y .  W  ty m  cza s ie , g d y  na  
u s ta w io n y m  z b o k u  e k r a n ie  w y ś w ie ­
t la n o  f i lm  o R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn i­
k o w e j ,  m ło d z ie ż  re c y to w a ła  w ie rs z e  
1 ś p ie w a ła  p ie ś n i z te g o  o k re s u . Z a ­
r ó w n o  s p o tk a n ie  z u c z e s tn ik ie m  
p a ź d z ie rn ik o w y c h  w y d a rz e ń  ja k  te ż  
w y s tę p y  a r ty s t y c z n e  n a  d łu g o  z a p i­
s a ły  s ię  w  p a m ię c i m y ś l ib o r s k ie j

W IE C Z O R N IC Ę  z o k a z j i  57 ro c z ­
n ic y  R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o w e j z o r ­
g a n iz o w a ł szczep p r z y  s z k o le  n r  2 
w  N o w o g a rd z ie .  P rz e d  ty m  w  7 d r u  
¡Synach z u c h o w y c h  i  9 h a r c e r s k ic h  
p r z y g o to w y w a n o  s p e c ja ln y  p ro g ra m  
n a  tę  o k a z ję . W y s tę p y  a r ty s ty c z n e  
p o d c z a s  w ie c z o rn ic y  b y ł y  w ię c  b a r ­
d z o  b o g a te  I u d a n e .

R ó w n ie  c ie k a w ą  im p re z ę  p r z y g o ­
to w a ła  d r u ż y n a  H S P S  im . K a m ila  
B a c z y ń s k ie g o , w c h o d z ą c a  w  s k ła d  
s zcze p u  p r z y  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta ł­
c ą c y m  w  Ś w in o u jś c iu .  W  p rz e d d z ie ń  
r o c z n ic y  W ie lk ie j  R e w o lu c j i  d e le g a ­
c je  w s z y s tk ic h  szcz e n ó w  ś w in o u j­
s k ie g o  h u fc a  z lo ż v jy  w ią z a n k i  k w ia ­
tó w  p o d  p o m n ik ie m  B r a te r s tw a  
B r o n i .

W  s z cze p ie  d z ia ła ją c y m  p r z y  s p ó ł­
d z ie ln i  m ie s z k a n io w e j „ W s p ó ln y  
B o m ”  w  S z c z e c in ie  m 'o d z ie ż  ba rce .* 
s k a  g o ś c iła  d e le g a c ję  P ó łn o c n e j 
G r u p y  W o js k  R a d z ie c k ic h . H a rc e rz e  
z  25 D H  w  S z c z e c in ie  z ło ż y l i  w iz y tę  
w  K o n s u la c ie  Z w ią z k u  R a d z ic k ie g o ,  
p rz y n o s z ą c  ze sob ą  k w ia ty  i  p rz e ­
k a z u ją c  ż y c z e n ia  o d  w s z y s tk ic h  h a r ­
c e rz y  w o je w ó d z tw a  s z c z e c iń s k ie g o .

(A S )

„ S T R W O Ż E N I  p ie rw s z o k la s iś c i p a d l i  p rz e d  k r ó le m  m ó rz  n a  k o la n a .. .

H M . S T A N IS Ł A W  W Y G O D A  z 
h u fc a  Z H P  w  S ta rg a rd z ie  p isze  

o  p r z y ja ź n i  n a w ią z a n e j m ię d z y  s ta r ­
g a r d z k im i h a rc e rz a m i a p io n ie ra m i 
N R D  z L n b m tn a .  P io n ie r z y  N R D - 
o w s c y  p r z e b y w a l i  w  ty m  r o k u  na  
„ M a lc ie ” , k t ó r e j  g o s p o d a rz e m  b y ł 
s ta r g a r d z k i  h u f ie c .  Z a ra z  p o  w a k a -  
c a c h  n a s tą o i ła  w iz y ta  d e le g a c j i  z 
L u b m in a .  W e  w rz e ś n iu  p r z e b y w a ła  
o n a  w  S ta r g a rd z ie  i  g o ś c i ła  u  h a r ­
c e rz y  z L ic e u m  E k o n o m ic z n e g o , a 
ta k ż e  b r a ła  u d z ia ł w  p o s ie d z e n iu  K o  
m e n d y  B u rc a  Z H P . Z  r e w iz y tą  do  
L u b m in a  w y je c h a ła  w  p a ź d z ie rn ik u  
25 -oso bo w a g r u p a  h a r c e r z y  ze  S ta r ­
g a rd u . W s p ó in te  z p io n ie r a m i N R D  
u c z e s tn ic z y l i  h a rc e rz e  w  o b c h o d a c h  
s re b rn e g o  ju b i le u s z u  R e p u b l ik i .  
S ta rg a rd z k a  d e le g a c ja  w y w io z ła  z 
L u b m in a  w ie le  m i ły c h  w s p o m n ie ń , 
b y ła  p o d e jm o w a n a  n ie z w y k le  s e r­
d e c z n ie . T a k  b y ło  p o d c z a s  s p o tk a ­
n ia  p r z y ja ź n i  w  c z a s ie  s p e c ja ln ie  
z o r g a n iz o w a n e j w y c ie c z k i  d o  G r e i f -  
s w a ld u  o ra z  n a  w ie lu  in n y c h  im ­
p re z a c h .

In n y  d o w ó d  r o z w i ja ją c e j  s ię  
w s p ó łp r a c y  to  z a p ro s z e n ie  g ro n a  
p e d a g o g ic z n e g o  ze  s z k o ły  w  L u b -  
m in ie  n a  o b c h o d y  Ś w ię ta  N a u c z y ­
c ie la  d o  S z k o ły  n r  10 w  S ta r g a rd z ie .  
P o b y t  6 -o s o b o w e j g r u p y  n a u c z y c ie l i  
z N R D  z a k o ń c z y ł s ię  p o d p is a n ie m  
u m o w y  o  w s p ó łp ra c e  m ię d z y  t y m i  
s z k o ła m i.  J u ż  te ra z  w ię c  h a rc e rz e  ze 
s ta rg a r d z k ie j  „ d z ie s ią t k i ”  p r z y g o ­
to w u ją  s ię  d o  o b c h o d ó w  D n ia  P io ­
n ie ra ,  k t ó r y  p r z y p a d a  13 g r u d n ia .  
W s p ó łp ra c a  p io n ie r ó w  z L u b m in a  i 
h a r c e r z y  ze S ta r g a rd u  to  p ię k n y  
p r z y k ła d  p r z y ja ź n i  d w ó c h  s ą s ia d u ­
ją c y c h  n a ro d ó w .

D H . B O Ż E N A  D A M R T C H , szcze­
p o w a  ze S z k o ły  P o d s ta w o w e j n r  

5 w  P o lic a c h ,  i n fo r m u je  o u r o c z y ­
s ty c h  „ o t r z ę s in a c h ” , p r z y g o to w a ­
n y c h  p rz e z  h a r c e r z y  te g o  szczep u  
d ła  ty c h .  k tó 'r z y  n ie d a w n o  w s tą p i l i  
d o  z w ią z k u .

O d b y ły  s ię  o n e  w  s z k o ln e j ś w ie ­
t l i c y  u d e k o r o w a n e j  h a r c e r s k im i  e m ­
b le m a ta m i.  N o w ic ju s z e  m u s ie l i  
p r z e jś ć  w ie le  p r ó b  z rę c z n o ś c io w y c h , 
na  w y tr z y m a ło ś ć  I  o d w a g ę . N a s tę p ­
n ie  b y ło  p a s o w a n ie  h a r c e r s k im  
s z n u re m  i c h u s tą . „ O t r z ę s in y ’ * za- 
k o ń e z v ła  w s n ó łn a  z a b a w a , p lą s y  i 
w s z e lk ie g o  r o d z a ju  k o n k u r s v .  p r o ­
w a d z o n e  w e d łu g  zasa d  „ W ie lk ie j  
G r y ” .

W  k i l k a  d n i  p ó ź n ie j,  w  n ie d z ie lę  
—  10 l is to p a d a  b r .  w  p o l ic k im  K l u ­
b ie  N a u c z y c ie la  o d b y ł  s ię  z lo t  m ło ­

d z ie ż o w y c h  d r u ż y n  p o ż a rn ic z y c h  z 
ca łe g o  w o je w ó d z tw a . U c z e s tn ic z y ły  
w  n im  ta k ż e  d r u ż y n y  s tra ż a c k ie  — 
d z ie w c z ą t i  c h ło p c ó w  z naszeg o  
s zcze p u . Z o s ta ły  o n e  w y ró ż n io n e  za 
z d o b y c ie  p ie rw s z e g o  m ie js c a  w  za­
w o d a c h , k tó re  o d b y ły  s ię  w  D o b re j 
S z c z e c iń s k ie j.  P o d cza s  z ło tu  nasze 
d r u ż y n y  s tra ż a c k ie  z ło ż y ły  te ż  
w z o rc o w e  .ś lu b o w a n ie ” .
¿S&13 L IS T O P A D A  b r .  w  szcze p ie

d r u ż y n  m ło d s z o h a rc e rs k ic h  p r z y  
S z k o le  P o d s ta w o w e j im .  J a n u sza  
K o rc z a k a  w  C h o jn ie  o d b y ło  s ię  u r o ­
c z y s te  p - rzy rze cze n ie  h a r c e rs k ie .  N a 
u ro c z y s to ś ć  p r z y b y ł  k o m e n d a n t 
h u fc a ,  k o m e n d a n t  o ś ro d k a , p rz e d ­
s ta w ic ie le  L W P  i  M O . U ro c z y s to ś ć  
o d b y ła  s ię  n ą  b o is k u  s z k o ln y m , z 
u d z ia łe m  z a p ró s z o n y c h  g o ś c i, ¿ E re k ­
c j i  s z k o ły ,  n a u c z y c ie l i  i  u c z n ió w . 
P r z y b y ły c h  p o w ita ia  s z c z e p o w a  p h m  
W a n d a  D ró ż k a .  P rz y rz e c z e n ie  z ło ż y ­
ło  42 k a n d y d a tó w .  O tr z y m a l i  k r z y ż e  
i  k s ią ż e c z k i h a rc e rs k ie .

P r z y  o k a z j i  p rz y rz e c z e n ia  h a rc e ­
rz e  o  s p e c ja ln o ś c i W o js k  O c h ro n y  
P o g ra n ic z a  o t r z y m a l i  p la k ie t k i  i  d y ­
p lo m  od  p r z e d s ta w ic ie la  W O P .

P r z y łą c z a ją c y  s ię  d o  ż y c z e ń  z ło ż o ­
n y c h  h a rc e rz o m  p rz e z  szcz e p o w ą  — 
„ H T ”  ż y c z y  u t r z y m a n ia  d o ty c h c z a ­
so w e g o  te m p a  p r a c y  h a r c e r s l t ie j .

H A R C E R Z E  ze w s - ^ s tk ic h  d r u -  
~  ż y n  m y ś l ib o r s k ic h  — d o n o s i H S I 
p r z y  h u fc u  Z H P  w  M y ś lib o r z u  — 
b r a li  u d z ia ł w  J e s ie n n y m  c z y n ie  
s p o łe c z n y m . U p o rz ą d k o w a n o  te re n  
b a zy  o b o z o w e j,  m ie s z c z ą c e j s ię  p rz y  
s ie d z ib ie  K o m e n d y  H u fc a , na  k lo m ­
ba ch  za s a d z o n o  300 k rz e w ó w  ró ż  
s z la c h e tn y c h , u ło ż o n o  w  p a r k u  500 
p f v t  c h o d n ik o w y c h .

M y ś łib o r s k im  h a rc e rz o m , w  p o d ję -  
ty m  p rz e z  n ic h  c z v n ie . p o m a g a li 
c z ło n k o w ie  7 M S  z. k ó ł  p r z y  Z a s a d ­
n ic z e j S z k o le  B u d o w la n e j ł  p r z v  
U rz ę d z ie  M ia s ta  i  G m in y  w  M y ś l i ­
b o rz u .

H U F IE C  S Z C Z E C IN -S R O D M IE S -
C IE  —  m e ld u je  s łu ż b a  in fo r m a ­

c y jn a  te g o  h u fc a  — o g ło s i ł  d la  
w s z y s tk ic h  d r u ż y n  i  szcze p ó w  k o n ­
k u r s  p o d  n a z w ą  „ H a r c e r z e  p o m a g a ­
ją  z w ie rz ę to m ”  K o n k u rs  b ę d z ie  
t r w a ł  od  l is to p a d a  b r .  d o  k w ie tn ia  
p rz y s z łe g o  r o k u .  a w ię c  w  czas ie  
g d y  z w ie rz ę ta  n a jb a rd z ie j  p o t r z e b u ­
ją  lu d z k ie j  o p ie k i.  D o  k o n k u r s u  
z g ło s i ło  s ię  ju ż  w ie le  d r u ż y n  z u c h o ­
w y c h  i  h a r c e r s k ic h .  A k c ję  p o d ję ły  
ta k ż e  s z k o ły  p o d  p a t r o n a te m  d r u ż y n  
b io rą c y c h  , u d z ia ł  w  k o n k u r s ie .

„Tylko fosfor Ci pomoże 

kiedy pamięć w niedoborze"

„Neptunalia” jakich mało
13 P A Ź D Z IE R N IK A  o d b y ły  s ię  

t r a d y c y jn e ,  o rg a n iz o w a n e  p rz e z  31 
S zcze p  Z H P  p r z y  L ic e u m  E k o n o ­
m ic z n y m  im .  S t S ta s z ic a  w  Szcze­
c in ie  „ N E P T U N A L I A -  — c z y l i  u r o ­
c z y s te  p r z y ję c ie  h a rc e rz y  k la s  
p ie rw s z y c h  d o  s zcze p u  w o d n e g o .

Im p r e z a ,  j a k  z w y k le ,  o b e jm o w a ła  
w s p ó lz a w o d n ic t to o  d r u ż y n ,  p re z e n ta ­
c ją  k lu b ó w ,  p o p is y  a r ty s ty c z n e  
cześć  w id o w is k o w e ,  re k la m ą  w y r o ­
b ó w  m le c z n y c h  i  r y b n y c h  o ra z  
w ie lk ą  u cz tą . W p ro w a d z a n i d o  s a li 
go śc ie  p r z y s ta w a l i  z d z iw ie n i.  W  
z d u m ie n ie  w p r a w ia ł  ic h  n ie s p o d z ie ­
w a n y  w id o k  — w n ą trz e  p r z y p o m i­
n a ło  b a r d z ie j  p o d w o d n e  k r ó le s tw o  z 
b a jk i ,  n iż  ty p o w ą  a u lą  s z k o ln ą . I le  
t r u d u  i  cza su  z a ją ło  d e k o ro w a n ie  
s a l i  —  w ie d z ą  t y l k o  h a r c e r k i ,  k tó r e  w  
t y m  d n iu  z  d u m ą  s p o g lą d a ły  na  
k o ń c o w y  e fe k t  s w e j p r a c y .

W  czę śc i a r ty s t y c z n e j  sz c z e g ó ln ie  
c ie k a w ie  w y p a d ł  z e s p ó l ta n e c z n y ,  
k t ó r y  z a p re z e n to w a ł f r a g m e n t  p ro ­
g r a m u  z  fe s t iw a lu  h a rc e rs k ie g o  
K ie lc e  14. K o lo ro w e , b ły s z c z ą c e  w  
ś w ie t le  s t r o je  i  d y n a m ik a  ta ń c a  
z ło ż y ły  s ię  n a  b a rd z o  u d a n y  w y s tą p .

W re s z c ie  n a  s a lą  w k r o c z y ł  g o sp o ­
d a rz  t e j  u ro c z y s to ś c i  — N e p tu n  
w ra z  ze sw o je j  to n ą  P r o z e r p in ą  i  
c a łą  ś w itą  d ia b łó w  i  n im f  w o d n y c h .  
S t rw o ż e n i p ie rw s z o k la s iś c i p a d l i  
p rz e d  k r ó le m  m ó r z  n a  k o la n a . D ia ­
b ły  p rz e p r o w a d z i ły  c h rz e s t m o r s k i . 
N ie  l i t o w a ły  s ię  n a d  n ik im .  N e p tu n  
w s p a n ia ło m y ś ln ie  p r z y ją ł  u c z n ió w  
k la s  p ie rw s z y c h  d o  sw e g o  k r ó le s tw a  
i  w r ą c z y l  im  c e r t y f ik a t y  m o r s k ie g o  
c h r z tu .  U c z ta  s ta ła  s ią  w ie lk ą  r e k la ­
m ą  w y r o b ó w  m le c z n y c h  i  r y b n y c h .  
S lo ly  z a s ta ic io n o  s m a k o ły k a m i  
m le c z n y m i  i  p y s z n y m i p r z e tw o r a m i.  
D o s ta rc z y ły  je  s p ó łd z ie ln ie  m le c z a r ­
s k ie  i  P P D iU R  „ G r y f - .  S e rd e czn e  
d z ią k i  im  za  to .

i łe k la m o w a liś m y  te  w y r o b y  ja k  
u m ie l iś m y  n a j le p ie j .  O to  na sze  h a ­
s ła :
. .R y b y  n a  s to le  —  p ią t k i  w  s z k o le ”

..Je dz  s e r, je d z  m ó j  d r o g i,  
bo  s e r  i  tw a r o g i.

p a c z k o w a n e  c z y  n a  w a g ę  
w  z u c h a  z m ie n ią  w n e t  la m  agę”

*  •  •
„ N e p tu n  x  P r o z e r p in ą  m ło d o ś ć

z a c h o w a li,
bo  s ię  p o ż y w ia ją  r y b ą  z m o r s k ie j

f a l i *
•  *  •

„C h c e s z  z a c h o w a ć  p ię k n ą  p o s ta ć  
m u s is z  s m a k o s z e m  r y b e k  z o s ta ć *  ' 

*  •  *
„ T y lk o  fo s fo r  c i  p o m o że  
k ie d y  p a m ię ć  w  n ie d o b o rz e ”

W s z y s tk o  co  m ile  i  p r z y je m n i  
s z y b k o  s ie  k o ń c z y  — ta k  w ią c  i  n a ­
sza  u ro c z y s to ś ć  — z b l iż a ła  s ią  d o  
k o ń c a . , ,N e p tu n a l ia “  z a k o ń c z y ły  s ią  
t r a d y c y jn y m  h a r c e r s k im  k r ą g ie m . 
T r u d n o  o d d a ć  n a s t r ó j  c h w i l i ,  g d y  
w s z y s tk ie  rą c e  łą c z ą  s ią  w  h a r c e r ­
s k im  k r ę g u .

A n n a  P A 2 D A N  
L E  im .  S t.

D IA B Ł Y  k r ó la  m ó r z  N e p tu n a  n ie
I ł o w a ł y  s ię  n a d  n ik im .  J a k  w id a ć  
n a  z d ę c iu  n ie  o s z e re d z ily  n a w e t  
k o m e n d a n ta  C h o rą g w i h m  P L  P io ­
t r a  Ł a p y .

U R O D Y  i  h a rc e rs k ie g o  s z y k u  n ie  m o ż n a  o d m ó w ić  d z ie w c z ę to m  a 
, t r z y n a s tk i ” ...  F o to . z . J o d b o w s k ł
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S Z C Z E P O W A  E lż b ie ta  K a ra s ie w ic z  w ręcza  d ru ż y n o w e j —  
K ry s ty n ie  Ł u c k ie w ic z  s ta tu e tk ę  „Z u ch ow e g o  G ry fa ” .

U najlepszych
„L E Ś N E  L U D K I* ' z 8 d ru ż y n y  zu ch o w e j p rz y  Szkole  n r  22 

w  Szczecinie, choc iaż m a ją  d o p ie ro  3 la ta  (d ru ż y n a  zosta ła  
sa lożona  w  1971 r.) , ju ż  z d o b y ły  sobie m ia n o  n a jle p s z e j w  H u f ­
cu  Ś ródm ieśc ie . Z  b o g a te j k r o n ik i w y n ik a ,  że z d o b y w a ły  dużo 
c ie k a w y c h  sp ra w no śc i ja k :  gosposia, zb ieracz w id o k ó w e k , k ie ­
ro w c a , c za ro dz ie jka , d r  O jb o ii ,  ko re spo nd e n t. O becnie  w  z u ­
c h o w e j zabaw ie  p ozn a ją  tru d n ą  i o d p o w ie d z ia ln ą  p racę  m i l i ­
c ja n ta . C h a ra k te ry s ty c z n e  to , że w  d ru ż y n ie  są same d z ie w c z y n ­
ki i ta „m ę s k a ”  sp ra w no ść  b a rdzo  im  p rz y p a d ła  do~gustu .

Z  U W A G Ą  s łu c h a ły , na  k o -  T a k a  p rze m yś la n a s o lid n a
ijn e j zb iórce, g a w ę d y  d ru ż y -  p ra ca  d a je  d ob re  w y n ik i  im ie j -
o w e j K ry s ty n y  Ł u c k ie w ic z  
lerżancie  K o w a ls k im , k tó r y  
awsze b y ł g o tó w  pom óc p o - 
rze b u ją cym , n a w e t w te d y , gdy 
ae b y ł na s łużb ie . Z  z a szy fro - 
ranego zadania  zuchy o d czy ta - 
tr has ło : „ M i l ic ja n t  o dw ażny, 
łz ie ln y , ochoczy, m i l ic ja n t  
w s z y s tk im  spieszy z pom ocą !”

O  p ra c y  m i lic ja n tó w  o p o w ie ­
d z ia ły  M ire l la  i E la , k tó re  
p rz e p ro w a d z iły  z w ia d  u  d z ie l­
n icow ego — p lu t .  Z b ig n ie w a  
K az im ie rsk ie go . D o w ie d z ia ły  
się, że zna on dob rze  m ieszka ń ­
có w  s w o je j d z ie ln ic y , pom aga 
im  w  ż y c io w y c h  k ło po tach . 
Często do ko m e n d y  p rzych od zą  
lu d z ie  ze s w o im i s p ra w a m i, 
czasem m ilic ja n tó w  o d w ie d z a ją  
dz iec i, p y ta ją  o ich  p racę, k tó ­
ra  je s t c ię żka  i często n iebez­
p ieczna. O jc ie c  B og n y  je s t m i­
l ic ja n te m  i  sam n a p is a ł sw e j 
córce, a by  na  zb iórce  w szys t­
k im  p rzeczy ta ła , że M O  czuw a 
n ad  bezp ieczeństw em  w  m ieś ­
cie, nad  s p o k o jn y m  snem  jego  
m ieszka ńcó w . C zu w a  też nad  
p ra w id ło w y m  ru c h e m  d ro go ­
w y m , pom aga dz iec iom  i  lu ­
d z iom  sta rszym .

„L E Ś N E  L U D K I ”  chcą po ­
znać za w iłe  s p ra w y  m i l ic j i ,  
p ró b o w a ły  o d n a jd y w a ć  je d n a ­
k o w a  o d c is k i p a lcó w . „S ze f 
w y w ia d u ”  —  d ru h n a  K ry s ia , 
p iln o w a ła  a by  ka żdy  zuch od­
b i ł  s w ó j odc isk  na  sp ec ja ln e j 
k a r tc e  (ta  czynność n ie  o m in ę ­
ła  n a w e t gości, m u s ia ły ś m y  ze 
szczepową też p ozos taw ić  nasze 
o d c is k i p a lcó w ). N ie  w s z y s tk im  
zuchom  u d a ło  się to  zadanie  
p ra w id ło w o  ro z s z y fro w a ć , ale 
p rze c ież  ty le  jeszcze p rze d  n i­
m i z b ió re k , to  na p ew no  dużo 
się  nauczą. Ja ko  zadanie  m ię -  
d z y z b ió rk o w e , m a ją  zapam ię tać 
w :  s tk ie  z n a k i d rogow e , k tó re  
s p o ty k a ją  na  d rodze  do szko ły . 
P a m ię ta ją c  o ty m , że m i l ic ja n t  
n ie  może b yć  „p o n u ra k ie m ” , 
sym p a tyczn e  zuchy ca łą  z b ió r­
k ę  p rz e p la ta ły  p io s e n k a m i, k tó ­
re  zawsze „s ą  dobre  na w s z y ­
s tk o ” .

N A  T E J  Z B IÓ R C E , szczepo­
w a  E lż b ie ta  K a ra s ie w ic z  w rę -  
c z jU  zuchom  s ta tu e tk ę  „ Z u ­
chow ego G ry fa ” , k tó ra  im  
p rz y p a d ła  w  w y n ik i u b ie g ło ­
rocznego w sp ó łz a w o d n ic tw a . Na 
p rze g lą d z ie  H u fc a  z d o b y ły  I  
m ie jsce , w y b ija ją  się w  p ra c y  
w  szczepie, d ru ż y n o w a  dba  
o p ra w id ło w e  za pe w n ie n ie  so­
b ie  k a d ry , bo ju ż  s z k o li d ru gą  
p rzyboczną , w iedząc  o ty m , że 
obecna p rzyboczna  m a  w k ró tc e  
o b ją ć  sa m o dz ie ln ie  d ru żynę .

czo łów ce 
d ru ż y n  H u fca .

n a jle p szych  

K .M .

n ych  zostan ie  12 re js ó w  m o rs ­
k ic h , a także  w ie le  za lew o ­
w ych .

—  T o  w s zys tko  la te m . A  te ­
raz? —  p y ta m y  z k o le i k o m e n -

Martwego sezonu nie będzie
I P R Z Y S T A N IE  ż e g la rsk ie  p o w o li za pa da ją  w  z im o w y  M n . Z e - na A t la n ty k  i  M o rze  S ró d z ie m - 

■■■ g la rze  p o c h o w a li g łęb o ko  „m o rs k ie ”  k u r tk i ,  u b ra n ia  s z to r-  ne. W y p ra w a  p o trw a  ok. 4 m ie  
m ow ę  i  ty lk o  od czasu do czasu s ię ga ją  po s la id y  z rob ione  sięcy, d la te go  w  d rodze  p o -

I w  o bcych  po rta ch , b y  p rz y p o m n ie ć  o w a k a c y jn e j p rz y g o - w ro tn e j w y m ie n im y  załogę, 
dzie, o  k o n k u ra c h  z w ia tre m  i  w odą . Część sp rzę tu  pod O czyw iśc ie  oprócz te j w y p ra w y  
p la n d e k a m i, w  h an ga ra ch  czeka na m in ię c ie  tzw . m a rtw e g o  doo ko ła  E u ro p y  p la n u je m y  k i l -  
sezonu. A le  czy wszędzie? kanaśc ie  re js ó w  s tażo w o -szko -

W  H a rc e rs k im  O śro d ku  M o rs  s tw o  P ro d u k c ji P om ocn icze j i  l en i ° w ych  po B a łty k u . W  l ip -  
k im  m a rtw e g o  sezonu n ie  b ę - M o n ta żu  B u d o w n ic tw a  R o ln i-  nas?e ja c h ty  p o p ły n ą  do T a - 
dzie. B o d a j o s ta tn i ra z  ja c h ty  czego w  D ą b iu  zo bow iąza ło  s ię  ‘ h n n a  i  R y g i o ra z  zo rg an izo w a- 
z im u ją  pod g o ły m  n ieb e m , a p o s ta w ić  '  n o w e  m a g azyn y  i 
c iasne i  n ie  p rzys tosow ane  do  h a n g a ry  na  sp rzę t m o rs k i. Są 
tego  pom ieszczenia  w  szopach to  nasze n a jp o w a żn ie jsze  za- 
i  p rz y b u d ó w k a c h  s łużą  ja k o  m ie rz e n ia  in w e s ty c y jn e , k tó -  
baza p rz y s ta n i. R e a ln ie  z a ry s o - ry c h  re a liz a c ja  p o z w o li za pe w - 
w u je  s ię  k s z ta łt  n o w e j s ta n ic y  n ić  d ob re  w a ru n k i naszej d z ia - d an ta  H O M . 
z w yg o d n ą  częścią h o te lo w ą , i  ła ln ośc i, a H O M  s tan ie  s ię  w i-  
s zko len io w ą , n o w y m i m a g a zy - z y tó w k ą  Z a c h o d n io -P o m o rs k ie j 
n a m i i  h a n ga ra m i. I  choc iaż to  C h o rą g w i Z H P . 
w szys tko  n ie  je s t jeszcze g o to ­
w e  ju ż  p rzyg o to w an o  i  re a liz u  T rze b a  tu  dodać, że m im o  
je  się d o k ła d n e  p la n y  w y p o s a - b ra k u  na  p rz y s ta n i h an ga ró w , 
żen ią  i  zagospodarow an ia  o b ie k -  harcerze  d z ię k i d o b re j o rg a n i-  
tó w , a co na jw ażn ie jsze  ró ż n o - z a c ji p ra c y  i  zaangażow aniu , 
ro d n y c h  fo rm  szko len ia  że - ja k o  p ie rw s i w ś ró d  szczeciń- 
g la rsk ie go . sk ich  k lu b ó w  że g la rsk ich  ro z ­

poczyn a li na w io sn ę  sezon, cze 
—  O d s tyczn ia  —  m ó w i k o -  go n a jle p s z y m  p rz y k ła d e m  b y -  

m e n d a n t H O M  h m  P L  Cezary ło  tegoroczne  o tw a rc ie  sezonu 
B a m b e r —  zaczn iem y w y p o s a - że g la rsk ieg o  i  u d z ia ł w  n im  
żać nasz „p a ła c y k ” , w  k tó r y m  w s z y s tk ic h  je d n o s te k  p ły w a ją -  
obecn ie  dob iega  końca  re m o n t, cych  Z H P . H O M  p rz o d u je  ta k -  
Z n a jd z ie  się w  n im  m .in . za - że w  sz k o le n iu  na s top n ie  żeg- 
p leeze ku che nn e  zdo lne  w y ż y -  la rs k ie  i  w  o rg a n iz a c ji re js ó w  
w ić  300 osób, sale noc legow e  i  m o rs k ic h , 
w y k ła d o w e , tz w  g a b in e t na ­
w ig a c y jn y , a n aw e t g u s to w n ie  —  W  ty m  sezonie ż e g la rs k im  
urządzone pom ieszczenie  z k o -  —  m ó w i z -ca  ko m e nd an ta  
m in k ie m . N a to m ia s t w io sn ą  H O M  —  h m  Jan  S ło ta  —  s to -

—  K o ń c z y m y  zabezp ieczan i* 
na o k re s  z im y  sp rzę tu  w o d n e - 

. . . go i  ju ż  z p oczą tk iem  ro k u  ro a -
p rzysz łego  ro k u  P rz e d s ię b io r- p ie ń  żegla rza  u z yska ło  135 d r  u poczynam y za jęc ia  teo re tyczne

D R U H N A  d ru ż y n o w a  p o ka zu je  zuchom  zdobytą  s ta tu e tkę .

h ów , s te rn ik a  ja c h to w e g o  
49, a s te rn ik a  m o rsk ie g o  —  13.

na s top n ie  że g la rsk ie  i  in s t ru k ­
to rs k ie . Nasz h o te l z n a c z n i*

R ó w n ież  13 h a rc e rz y  u k o ń c z y ło  u ła tw i nam  k o n ta k t  z w o d n i* — 
o rg a n izo w a n y  p rzez  H O M  k u rs  k a m i spoza Szczecina. W  sobo* 
i zd a ło  egzam in  na in s t ru k to -  ty  j n ied z ie le  p rze p ro w a d zać  bę 
ra  że g la rs tw a . A b y  u zu p e łn ić  d z iem y  z g ru p o w a n ia  k o n s u lta r  
tę  s ta ty s ty k ę  podam , że 167 cy j ne na w s z y s tk ie  s top n ie  ż e - 
osób b ra ło  u d z ia ł w  re jsach  g la rs k ie , co p o zw o li p o w a ż n i*  
m o rs k ic h  —  w  ty m  7 za gran icz  rozszerzyć k rą g  naszego o d d z i*  
n ych  i  14 do p o r tó w  k ra jo -  ł y w a n ia  w  te ren ie . W  lu ty m  n *  
w ych  i N R D , a ponad 260 h a r -  to ip ia s t „p o rz u c a m y ”  w o dę  I 
ce rzy uczes tn iczy ło  w  w y p rą -  w y j  ¿dżam y w  g ó ry  na z im o - 
w ach  na  Z a le w  Szczecińsk i. w jsko , a z k o le i w  m a rc u  I  
P rz y  nasze j pom ocy h u fc e  w  k w ie tn iu  ro zp oczn ie m y  k o le jn e  
Ś w in o u jś c iu , D ębn ie , Choszcz- c y k le  szko len io w e : m . in . k u r *  
m e i  G o le n io w ie  zo rg a n iz o w a - m o to ro w o d n y , s z k u tn ic z o -b o s - 
ły  la te m  w ie le  w y p ra w  i o b o - m a ń sk i, o rg a n iz a to ró w  tu r y s ty *  
zó w  d la  o k o ło  300 w o d n ia k ó w . k i w o d ne j, k o m e n d a n tó w  o b o -

—  Przed  k ilk u n a s to m a  d n ia m i zów  że g la rsk ich  i W O P R .
p rz y p ro w a d z ił d ru h  do Szczeci­
na  z C e n tru m  W yszko le n ia  T e n  sze rok i w a c h la rz  z a in to *  
M o rsk ie g o  w  G d y n i ja c h t  „ T r o -  resow ań, au ten tycznego  zaanga- 
p ic ie l” . C zy p la n u je c ie  na  te j żo w an ia  w  s p ra w y  m o rsk ie g o  
jednos tce  ja k ą ś  w ię kszą  w y p rą -  w y c h o w a n ia  m łod z ie ży  może 
wę? być  d o b ry m  p rz y k ła d e m  d la  in ­

n ych . W łaśc iw e  k ie ru n k i p ra -
—  T a k . —  „T ro p ic ie l”  —  m ó w i cy o ra z  u m ie ję tn o ś ć  z g r^ p o w a - 

J. S ło ta  —  je s t ju ż  s tosu n kow o  n ia  w o k ó ł H O M -u  liczn e go  k rę  
dużą je d n o s tk ą , gdyż  ma 80 m e - gu  so ju s z n ik ó w , p o z w a la ją  p rz y  
tó w  k w . p o w ie rz c h n i o żag lo w a - puszczać, że w  n ie d łu g im  cza­
rna, 11 m ie js c  d la  za łog i, s ta ło -  sie ośro de k  s tan ie  się n ie  ty lk o  
w ą  k o n s tru k c ję  k a d łu b a  i  z p o -  w iz y tó w k ą  C h o rą g w i, a le  ca ł*~  
w odzen iem  n ad a je  się na d łu ż -  go szczecińskiego że g la rs tw a , 
sze w y p ra w y . P la n u je m y  w
p rz y s z ły m  ro k u  h a rc e rs k i re js  R o z m a w ia ł: A. GEDYMI1*

cześnie będq członkami Kręgu, 
którego nazwę sami sobie wy­
biorą. Dziś ju ż  w iadom o, ie  pier 
wszym wcieleniem Kręgu będq 
„B iszkopty” , a ich wodzem Pa­
weł, który został uroczyście pa­
sowany, wraz ze swoim przy bocz 
nym.

K JIE D A W N O  przeglądając 
* ^ s w ó j zb iór starych „Zucho­

wych W ieści", w numerze z ro­
ku 1959 natra fiłam  na ciekawy 
fotoreportaż z wędrówki na Zlot 
G runwaldzki członków kręgu dru 
żynowych zuchowych. Kilkunastu 
młodych, zapalonych działaczy 
harcerskich, prowadzonych przez
swego „w odza" w trudach i ra- " ' ' ' "  NA UROCZYSTOŚCI rozpoczę-
dosciach wędrówki utworzyło eia AKaDemii (Akcja  Kształcenia
zwarty kolektyw, zawiązało przy- problemy ja k  dorośli. Łączyłaby nowo tworzącego się Kręgu Dru- Drużynowych) były też zuchy 73 
jaźnie  na d ług ie  la ta. wszystkich przyjaźń serdeczna, żynowych Zuchowych. Byli to drużyny ze Szkoły nr 10, które -

która pozwala na „przepołow ię- członkowie istn iejącego od 3 la t jako najlepsza drużyna w Hufcu 
. nje naszych _ smutków I zdwoję- Kręgu Przybocznych „Pasieka". -  otrzymały statuetkę „Zuchowe-

W  KILKA dni po tym uczestm- n ie naszych radości". Chcia łby W iesia na pożegnanie ze starym go  G ry fa " za rok 1973/74. Po- 
czyłam w inaugurac ji szkolenia pom óc w poznaniu uroków biwa- Kręgiem przywiązała do totemu kazały też piękny pląs N a łq - 
funkcyjnych w Hufcu Nad Odrą. ków. wędrówek, tak jak to  przed wstążkę z napisem: „POŻEGNA- ce " i zatańczyły z wdziękiem ko 
W  kręgu siedziało w ie lu harcerzy laty rob ił jego ojciec. N!E Z PASIEKĄ”  -  W ojtek. Ania, zaczoka". Drużyna ta  iesi jedna-
zasłuchanych w słowa druha Pa- Romek, Przemek, W iesia, Hania  kowo, regulam inowo umundur©-
wfa, który opow iadał (ak szukał Skojarzyłam sobie te  dwie o- -  dnia  8.11.1974 r. Następnie wana, roztańczona i rozśpiewa- 
swej życiowej d rog i na wędrów- koliczności I pomyślałam: „Jak odbyło się zaprzysiężenie w no- na, ma Diękny totem i pomyslo- 
kach, obozach, przy harcerskich te dzieci szybko rosną!" Przecież wym Kręgu, już jako drużyno- wq kronikę, 
ogniskach. W łaśnie przy harcer- Paweł :est synem Edka, który 15 wych, na co wskazywały ich gra- 
skim ognisku postanow ił sobie la t temu m iał takie same pomy- natowe sznury przywiązane do 
przewodzić zespołowi m łodych sły i zapa ł do pracy z Kręgiem mundurów. Na kursie dochodzą- 
drużynowych zuchowych, d !a  któ- drużynowych. Pałeczka „rodz in - cym, który zakończony zostanie 
rych mógłby być równocześnie nej sztafety" przekazna została w zimowiskiem w czasie ferii zimo-
wodzem i przyjacielem. Stworzyć następne ręce. wych, członkowie HSPS, pełniący morza, których sz c z e c in ie  in t* -
chciałby d la nich Krąg, w któ- obecnie obowiązki drużynowych resowały formy kszł a 'cen ia  har-
rym moqhby się baw ić jak  zu- Z ZADUM Y nad szybko m ija- zuchowych, otrzymają patenty u- cerskiej kadry instruktorskiej, 
chy, zdobywać sprawności jak  jącym czasem wyrwał mnie o- poważnia iące ich do prowadze-
harcerze, rozwiązywać trudne brzęd przekazywania druhów do nia drużyn zuchowych. Równo- K.M.

Wszystkie ciekawe im prezy o- 
g ląd a li goście z n ieda lekie j Szwe 
c ii -  członkowie organ izac ji mło
dzfeżowych naszych sgr:adów zza



NA Z D J Ę C IU : m a li ko sm o na uc i podczas sym u lo w a ne go  lo tu  
ra k ie tą . (C A F  —  A D N )

Na dziecięcym kosmodromie

„ZŁOTA PŁYTA"
DLA ZESPOŁU BREAKOUT

▲  W  UBIEGŁYM tygodniu pod­
czas imprezy „M usicoram a", 

prezentowanej w Sali Kongreso­
wej warszawskiego Pałacu Kultury 
i Nauki, wręczona została zespo­
łowi Breakout tzw. Złota Płyta Pol­
skich Nagrań. Jest to  wyróżnienie 
przyznane za longplay pt. „K a ra ­
te” , który (wydany w 1972 roku) 
rozszedł się w ilości ponad 150 
tysięcy egzemplarzy. Przypomnij­
my, iż liderem grupy Breakout jest 
Tadeusz Nalepa, a wraz z zespo­
łem śpiewa i gra na instrumen­
tach perkusyjnych M ira Kubasiń-

M Ł O D Z I p io n ie rz y  z  K a r l-  
M a rx -S ta d t, k tó rz y  in te re s u ją  
s ię  lo ta m i k o s m ic z n y m i, m a ją  
d o  s w e j d yspo zyc ji... d z iec ięcy 
k o sm o dro m . Pozostaje  on  pod 
o p ie k ą  100-osobow ej g ru p y  p io ­
n ie ró w , k tó rz y  m . in .  o p ro w a ­
d z a ją  sw ych  ko le g ó w  i  u d z ie la ją  
im w y ja ś n ie ń . Po s p e c ja ln ym

p rze szko le n iu  i  teście  s p ra w n o ­
śc i f iz y c z n e j u c z n io w ie  k la s  od 
I  do  I X  u tw o rz ą  „z a ło g i“  38-m e- 
t ro w e j w yso kośc i ra k ie ty  na 
czas sym u low anego  lo tu . W  c ią ­
gu 1 0 - le tn ie j d z ia ła ln o ś c i „k o s ­
m o d ro m u “  —  tego u n ik a ln e g o  
o b ie k tu  dziecięcego —  ponad 
130 tys ię cy  d z ie c i z  N R D  i  za­
g ra n ic y  u d a ło  się w  „p o d ró ż  do 
g w ia zd “ .

Witaminki
filatelistyczne

O W O C E  I  W A R Z Y W A  są 
ź ró d łe m  v ita m in .  T e m a t ten  
z n an y  je s t ró w n ie ż  od d a w n a  
f i la te lis to m  p o ls k im , a le  z b io ry  
ic h  w y p e łn ia ły  do tą d  je d y n ie  
zn a c z k i p a ń s tw  zagran icznych .

D o  o d n o to w a n ia  b y ły  w ię c  c u d o w ­
n ie  a p e ty c z n e  s e r ie  o w o c ó w  c y t r u s o ­
w y c h  z A fg a n is ta n u ,  A lg ie r i i ,  G a b o ­
n u ,  G r e c j i ,  G u ja n y ,  In d o n e z j i ,  
Iz r a e la ,  K a m e r u n u ,  K u b y ,  L ib a -  
ñ u ,  L i b i i ,  N ik a r a g u i  i t p .  P rz e ­
p ię k n e  s e r ie  o w o c ó w  i  w a r z y w  
n a s z y c h  b l iż s z y c h  s ą s ia d ó w : A lb a n i i ,  
B u łg a r i i ,  C z e c h o s ło w a c ji,  R u m u n i i,  
W ę g ie r ,  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  i  spo  
» a d y c z n ie , m n ie j  k o lo ry s t y c z n e  i  n a  
t u r a ln e ,  w y d a n ia  P o c z ty  P o ls k ie j.  D o  
ñ i c h  z a l ic z a liś m y  z n a c z e k  w a r to ś c i 
M  g r  z  s e r i i  „ D o ż y n k i  —  1966”  z b u  
k ie te m  ja r z y n .  Z n a c z e k  o  n o m in a le
6.50 z ł z s e r i i  M a la r s tw o  P o ls k ie  J. 
P a n k ie w ic z a  „ M a r t w a  n a tu r a ” , c z y  
W re s z c ie  je d e n  ze z n a c z k ó w  z u b ie ­
g ło ro c z n e j s e r i i  „ O c h r o n a  ś r o d o w i­
s k a ”  o b r a z u ją c y  s tó ł z a s ta w io n y  p ro  
d u k ta m i  ż y w n o ś c io w y m i (w  ty m  
ta k ż e  o w o c a m i) .

W  T Y M  R O K U  w e  w rz e ś n iu  
t r  W a rsza w ie  i  S k ie rn ie w ic a c h  
m ia ł m ie jsce  M ię d z y n a ro d o w y  
K o n g re s  O grodn iczy . Z  te j o k a ­
z j i  P oczta  P o lska  w p ro w a d z iła  
d o  ob iegu  8 zn aczkó w  poczto ­
w y c h  p rz e d s ta w ia ją c y c h  owoce, 
w a rz y w a  i  k w ia ty .  N a  poszcze­
g ó ln y c h  znaczkach  w id n ie ją :  
50 g r  —  tru s k a w k a , 90 g r —  
cza rn a  porzeczka , 1 z ł  —  ja b łk a ,
1.50 z ł —  o g ó rk i, 2.70 z ł —  po­
m id o ry , 4.50 z ł —  g roszek z ie­
lo n y , 4.90 z ł —  b ra te k , 5 z ł — 
n a s tu rc ja . Jest to  je d n a  z p ię k ­
n ie js z y c h  s e r ii w y d a n y c h  w  o- 
s ta tn im  o k re s ie  p rzez  naszą po­
cztę. N ie k tó rz y  n a w e t tw ie rd z ą ,

SZCZECIN
że je s t ona  k o n k u re n c y jn a  d la  
p rz e d s ię b io rs tw a  „O w o ce  i  W a ­
rz y w a “ , gdyż ta k  d o ro d n ych  o- 
w o c ó w  i  po  ta k  n is k ie j cenie 
p rz e d s ię b io rs tw o  to  w  ty m  ro k u  
n ie  za o fe ro w a ło  s w o im  k lie n ­
tom .

P O N A D T O  n a  k a ż d y m  z n a c z k u  
je s t  je s z c z e  o g ró d  r a j s k i  z  p r a p r a -  
m a tk ą  E w ą  i  A d a m e m  o ra z  ja b ł ­
k ie m  ja k ie  m ie l i  m o ż n o ś ć  z a k o s z to ­
w a n ia  w  r a js k im  o g ro d z ie . J e s t to  
s y m b o l  M ię d z y n a ro d o w e g o  K o n g re ­
s u  O g ro d n ic z e g o . k t ó r y  d o d a tk o w o  
u p a m ię t n io n y  z o s ta ł w  id e n ty c z n y c h  
d a to w n ik a c h  o k o l ic z n o ś c io w y c h  s to ­
s o w a n y c h  z a ró w n o  w  W a rs z a w ie  ja k  
i  S k ie rn ie w ic a c h .  T ę  „ w i t a m in o w ą ”  
s e r y jk ę  z n a c z k ó w  p o c z to w y c h  p o le ­
c a m  w s z y s tk im  z b ie ra c z o m , d o d a ją c  
je s z c z e  „ ja b łu s z k o  p e łn e  s n ó w ”  ja ­
k ie  w y m a r z y l i  s o b ie , a n a s tę p n ie  
w y d a l i ,  h a rc e rz e  z P o c z ty  H a r c e r ­
s k ie j  —  S zcze c in .

H m  J ó z e f G R A B A R C Z Y K

N A  Z D J Ę C IU : k o le jn a  z a ło ­
ga”  żegna się z  k o le g a m i p rzed  
w e jś c ie m  do  ra k ie ty

(C A F  —  A D N ) ,

CO SIĘ NAM  PODOBA?

▲  CZOŁOWE pozycje na listach 
~  przebojów — Rozgłośni H a r­
cerskiej oraz Polskiego Radia za j­
mowały ostatnio tak ie  m. in, kom 
pozycje: „C ień  w ie lk ie j góry”  — 
Budka Suflera i „Kung Fu Figh- 
t ing ”  — Carl Douglas (Rozgłośnia 
Harcerska), „M otylem  jestem”  — 
Irena Jarocka, „N a  luzie”  — Dwa 
Plus Jeden i „Pytasz mnie co ci 
dam”  — Partita (Polskie Radio).

NO W Y PROGRAM 
„CZERWONYCH GITAR”

▲  „CZERWONE GITARY” , któ- 
”  rych sława i popularność przy 
b lakły już dziś znacznie, przygo­
towują z okazji swego dziesięcio­
lecia nowy program. Jego prem ie­
ra odbędzie się w początkach 
przyszłego roku. A oto skład ak­
tualny zespołu: Seweryn Krajew­
ski, Bernard Dornowski, Ryszard 
Kaczmarek oraz Hubert Skrzyp­
czak.

ANGIELSKIE PRZEBOJE

▲  POLSKIE NAGRANIA wydały 
~  drugą płytę z cyklu „A n g ie l­
skie przeboje z czołowej dwu­
dziestki”  (Pronit SXL 1027). N ie są 
to jednak oryginalne wersje prze­
bojów z brytyjskich list a jedynie 
ich instrum entalne wersje w wy­
konaniu orkiestry A lana Caddy. 
Nagrano m. in. przeboje z reper­
tuaru A lice  Coopera, C liffa  Ri­
charda, oraz zespołów Nazareth 
i M edicine Head.

„N A  WISŁOSTRADZIE 
KWITNIE BEZ”

▲  TAKI TYTUŁ nosić -będzie ko- 
^  lejny LP popularnego aktora 
i piosenkarza Jaremy Stępowskie- 
go.

(*)

D Z IS IE J S Z Y  k o n k u r s  z a d o w o li  t y c h  m ło d y c h  c z y te ln ik ó w ,  k tó r z y  lu b ią  
r o z w ią z y w a ć  k r z y ż ó w k i  O d p o w ie d z i p r o s im y  n a d s y ła ć  n a  k a r ta c h  p o cz ­
to w y c h  ( p o d a ją c  zn a c z e n ie  p o s z c z e g ó ln y c h  h a s e ł)  w  te r m in ie  d o  d n ia  
10 g r u d n ia  b r .  N ie  z a p o m in a jc ie  o s w o im  im ie n iu ,  n a z w is k u , s z k o le  
i  k la s ie  d o  k tó r e j  uczę szcza c ie . W ś ró d  a u to ró w  p r a w id ło w y c h  o d p o w ie ­
d z i w y lo s u je m y  10 n a g r ó d  k s ią ż k o w y c h  u fu n d o w a n y c h  p rz e z  r e d a k c ję  
„ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ” .

A  o to  z n a c z e n ia  w y ra z ó w :
P O Z IO M O : 1) ć w ic z e n ia  m a ją c e  n a  c e lu  p o d n ie s ie n ie  s p r a w n o ś c i

f iz y c z n e j ,  4) z w ó j ,  r u lo n ,  10)' z m ia n a  s ta n o w is k a , p rz e rz u c e n ie , p rz e ło ­
ż e n ie , 11) z ie m ia  u p r a w n a ,  p o le , 12) s łu p  z z a o s tr z o n y m  k o ń c e m , 14) 
s k r z y n k a  z o tw o r e m  na  k a r t y  w y b o rc z e , 15) r o ś l in a  je s ie n n a  o  ró ż o w o -  
l i l i o w y c h  k w ia ta c h ,  16) część n o g i,  17) p y t a jn i k .  19) o d  n ie j  — p o ż a r ,  
22) p is e m n e  s tw ie r d z e n ie  o t r z y m a n ia  czeg oś . 23) im ię  z  e le m e n ta rz a . 
24) s k ła d n ik  b e to n u , 27) p o ś w ia d c z e n ie  w ia r y g o d n o ś c i o t r z y m a n ia  cze­
go ś , 28) o r k a ,  29) n a  liś c ie .

P IO N O W O : 2) k ie r o w a n ie  k im ś ,  z a rz ą d z a n ie  c z y m ś , z a w ó d  w  tu r y s t y ­
ce , 3) le ś n e  lu b  o w c z e . 5) c h a r a k te r y s t y k a  czeg oś , r e la c ja ,  6 ) - s p ra w d z a -  
n ie ,  7) b ło n a  o ta c z a ją c a  d ę tk ę  k o ła ,  8) s k r z y d la t y  k o ń . 9) n p . ze la zo , 
z ło to ,  r tę ć i  12) o g ó ł cz a s o p is m , 13) rz e k a  w e  F r a n c j i ,  18) r o w y  s tr z e le c ­
k ie ,  20) im ię  ż e ń s k ie , 21) m e d a l,  o d z n a c z e n ie . 25) n a  tw a r z y  lu b  ła d u n e k  
m a te r ia łu  w y b u c h o w e g o , 26) t le n e k  w ę g la , ga z  t r u ją c y .

z o s ta ły  w ś ró d  a u to ró w  p r a w id ło ­
w y c h  o d p o w ie d z i.  A  o to  z w y c ię z c y :

1.  P io t r  K r a w c z y k  —  S zcze c in , u L  
S ta r o m ie js k a  W7 —  p in g - p o n g ,  2. 
A n d r z e j  P re n d a , C ho szczn o , u l .  
T y ln a  8/3 — pa s  z f in k ą ,  3. T o m a s z  
S k r e n ty ,  S z c z e c in , u l .  M ie r n ic z a  17/4 
—  pas z f in k ą ,  4. D a r iu s z  B a n y ,  
P o l ic e ,  ul. S ie d le c k a  6a — s a p e rk a , 
5. J a n in a  T y s z k ie w ic z ,  S z c z e c in , u l .  
R a n o w s k a  5 — s a p e rk a , 6. M a r ta  
R y b c z y ń s k a ,  S z c z e c in , u l .  G o le n io w ­
s k a  17/3 — m e n a ż k a , 7. A ld o n a  J o ­
p e k , S z c z e c in , .u l.  K o p e r n ik a  18/3 —• 
m e n a ż k a , 8. K r y s t y n a  K u s a , Szcze­
c in ,  u l .  S w a ro ż y c a  11/25 —  k s ią ż k a , 
9. S ta n is ła w  K o r n ia k ,  D y s z n o , p o cz ­
ta ,  R ó ż a ń s k o , p o w . M y ś lib ó r z  — 
k s ią ż k a ,  10. G a b r ie la  W ó jc ik ,  Szcze­
c in  u l .  J a g ie ł ły  22/2.

Kto zdobył 
nagrodę?

W  O S T A T N IM  k o n k u r s ie  o d g a d y ­
w a l iś m y  h a s ło  p ro p a g u ją c e  oszczę­
d z a n ie  ( ro z u m ia n e  ta k ż e  ja k o  g ro ­
m a d z e n ie  p ie n ię d z y  p o p rz e z  p o d e j­
m o w a n ie  ró ż n y c h  p ra c  sp o łe c z n ie  
u ż y te c z n y c h )  z m y ś lą  o  le tn ic h  o -  
b o za ch . H a s ło , k tó r e  n a le ż a ło  ro z ­
w ią z a ć  b r z m i :

„ A b y  n a  o b ó z  w y je c h a ć  w ra z ,  P o  o d b ió r  n a g ró d  p r o s im y  z g ła -  
o szczę dza ć  d z iś  n a jw y ż s z y  czas”  szać s ię  w  r e d a k c j i  „ K u r ie r a  Szcze­

c iń s k ie g o ” , p l .  H o łd u  P ru s k ie g o  8, 
N a g ro d y  u fu n d o w a n e  p rz e z  K o -  p o k .  55, w  g o d z . 11—15. Z a m ie js c o -  

m e n d ę  C h o rą g w i Z H P  ro z lo s o w a n e  w y m  w y ś le m y  p o c z tą .

Na tropie tajemnic przyrody
SE N  Z IM O W Y  z w ie rz ą t t rw a  

od 2 do 7 m ies ięcy . I  ta k : 
je ż  i  suse ł za syp ia ją  ju ż  w  paź­
d z ie rn ik u  lu b  n a jd a le j w  lis to ­
padzie  na  3 do 4 m ies ię cy , cho­
m ik i na  2 do 3,5 m ies iąca . W  
n a jd łu ż s z y  sen za pa da ją  orzesz- 
n ice  i  p op ie lice , bo aż na 6 do 
7 m ies ięcy. B o b ry , n ied źw ie d z ie  
i  w ie w ió rk i za pa da ją  racze j w  
półsen. Ś p ią  b a rdzo  c z u jn ie , b u ­
dzą się często, a n ie d ź w ie d ź  raz  
obudzony n ie  zasyp ia  p on ow n ie .

Co d a je  d rze w om  syg na ł do 
z rzu ca n ia  liś c i, p ta k o m  do od ­
lo tu , a zw ie rzę to m  do u k ła d a ­
n ia  się do z im ow ego  s n u 9 D z ia ­
ła ją ce  tu  c z y n n ik i n ie  są jeszcze 
d o k ła d n ie  zbadane. D a w n ie j 
p rzypuszczano, że p rz y c z y n y  są 
ta k ie  ja k :  b ra k  p o żyw ie n ia , ob­
n iż a n ie  się te m p e ra tu ry , s k ra ­
canie  d n ia , w ilg o tn o ś ć  i  ru c h y  
p o w ie trz a , c iśn ie n ie  a tm o s fe ry ­
czne. O bse rw ac je  uczonych  w y ­
ka za ły , że n ie k tó re  p ta k i o d la ­
tu ją  —  m im o  że jeszcze m a ją  
p o ż y w ie n ia  pod  d o s ta tk ie m . T a k  
sam o c h o m ik  czy je ż  zapada w  
sen z im o w y , choć n ie  b ra k ło b y  
m u  p o k a rm u  w  je g o  le go w isku . 
N ie  o d d z ia ły w a  tu  ró w n ie ż  te m ­
p e ra tu ra .

N IE K T Ó R Z Y  u czen i tw ie rd z ą , 
że ro ś lin y  i  z w ie rzę ta  obdarzo­
ne są dz iedz iczną  ska lą  czasu —  
zegarem  b io lo g ic z n y m  —  k tó rą  
p o ró w n u ją  z fa k ty c z n ą  d łu g o ś ­
c ią  d n ia . K ie d y  d n i s ta ją  się 
dłuższe, „z e g a r”  d a je  sygna ł, 
k tó r y  w y z w a la  szereg re a k c ji w  
o rg an izm ie , a  m ię d z y  in n y m i u

p ta k ó w  n ie p o k ó j m ig ra c y jn y . 
D la  p rz y k ła d u : w  naszych  w a ­
ru n k a c h  g eo gra ficzn ych , gdy 
d ługość d n ia  w y n o s i 12 godzin  
i  7 m in u t  (co p rzyp ad a  na dzień 
20 m arca ), d z ień  ten  je s t po­
c z ą tk ie m  w ę d ró w e k  w iosennych  
p ta kó w .

Z ja w is k o  w ę d ró w e k  p ta k ó w  
je s t b ardzo  c ie kaw e  i  je s t p rzed  
m io te m  osobnych  badań n a u k o ­
w y c h , p ro w a d zo n ych  p rze w ażn ie

cznych, ja k :  u s ta n ie  lu b  z m n ie j­
szenie s ię  p rz e m ia n y  m a te r ii 
(zw ie rzę  w  ty m  okres ie  o dżyw ia  
s ię  n a g ro m a dzo n ym  u p rze d n io  
tłuszczem ), zm n ie jsze n ie  ry tm u  
tę tn a , c zę s to tliw o śc i odd ycha n ia  
i  co na jw ażn ie jsze , obn iżen ie  się 
te m p e ra tu ry  c ia ła . B a d a n ia  na ­
u kow e  w y k a z a ły , że w  sen z i­
m o w y  zapada ją  ssak i o z m ien ­
n e j te rm o re g u la c ji,  c z y li za leż­
nośc i c ie p ło ty  c ia ła  od tem pe­

Czy niedźwiedź musi 
spać w  zimie?

w  dw óch  n a jw a ż n ie js z y c h  k ie ­
ru n k a c h : o b s e rw a c ji p ta k ó w  w  
ic h  n a tu ra ln y m  ś ro d o w is k u  oraz 
m e to d y  obrączko w a n ia . B adan ia  
p ro w ad zą  liczn e  in s ty tu ty  i  za­
k ła d y  n a u ko w e ; m iędzy  in n y m i 
o b s e rw a c je  w ę d ró w e k  p ta k ó w  
p ro w a d z i S ta c ja  O rn ito lo g ic z n a  
P A N  w  G órkach  W schodn ich  
pod  G dańsk iem .

S EN  Z IM O W Y  z w ie rz ą t je s t 
p rzys toso w a n iem  się n ie k tó ry c h  
ssaków  do p rz e trw a n ia  n iep o ­
m y ś ln y c h  d la  n ic h  w a ru n k ó w  
ż y c io w ych . U  z w ie rz ą t ty c h  w y ­
ro b iła  s ię  w  c ią gu  d ług iego  p ro ­
cesu ro z w o ju  ■ g a tu n k u  zdolność 
do sezonow ych  zm ian  f iz jo lo g l-

r a tu r y  ś ro d ow iska . N a w e t w  
czasie snu  z im ow ego, g dy  te m ­
p e ra tu ra  w  o to cze n iu  śpiącego 
zw ie rzę c ia  spada w  p ob liże  ze­
ra , c ie p ło ta  je go  c ia ła  podnosi 
się o k i lk a  s to p n i. G dy  następu ­
je  da lszy  spadek te m p e ra tu ry , 
z w ie rz ę  b u d z i się i  g w a łto w n y ­
m i ru c h a m i rozg rzew a  c ia ło .

Sam o z ja w is k o  zapadan ia  w  
sen z im o w y  n ie k tó ry c h  ssaków , 
n ie  je s t jeszcze d o k ła d n ie  po­
znane. N ie  w ia d om o, ja k ie  czyn ­
n ik i  zew nę trzne  je  w y w o łu ją . 
B a d a n ia  n au kow e  id ą  w  ró ż­
n ych  k ie ru n k a c h . O kaza ło  się, 
że p rzyczyn ą  snu  z im ow ego  n ie  
może być  a n i b ra k  p ożyw ien ia , 
a n i o bn iża n ie  s ię  te m p e ra tu ry ,

gdyż  n ie k tó re  zw ie rzę ta  zasy­
p ia ją  ju ż  p rz y  16 s top n iach  c ie ­
p ła . Je dn ak  re g u la rn o ść  zapa­
d an ia  w  sen w ska zu je , że sezo­
now e  z m ia n y  w  ś ro d o w is k u  
zw ie rzę c ia  m uszą o dd z ia ły w a ć  
pośred n io  a lbo  bezpośredn io  na 
o rg an izm . W  p e w n y m  m om en­
c ie  budzą  w  n im  ja k iś  m echa­
n iz m  —  zegar b io lo g ic z n y  —  
k tó r y  z k o le i rz u tu je  n ie w ia ­
d o m y m i d ro g a m i na  ośro de k  
te rm o re g u la c y jn y , k tó r y  obn iża  
te m p e ra tu rę  c ia ła . P ociąga  to  za 
sobą coraz s łabszą dz ia ła ln o ść  
f iz jo lo g ic z n ą . Z w ie rz ę  s ta je  się 
senne, aż w  k o ń c u  zapada w  
sen t rw a ją c y  n ie raz  k i lk a  m ie ­
sięcy.

J E D N Ą  z ga łęz i n a u k  z a jm u ­
ją c ą  się p e riod yczn ośc ią  w y s tę ­
p ow a n ia  n ie k tó ry c h  z ja w is k  w  
p rz y ro d z ie  w  zależności od se­
zo now ych  z m ian  je s t fen o log ia . 
P ods taw ą  badań fen o log iczn ych  
są obse rw a c je  p row adzone  ró w ­
nocześnie w  w ie lu  m ie jsca ch  
nad  p o rą  z a k w ita n ia , k w itn ie ­
n ia , ow oco w a n ia  itp . ro ś lin , od­
lo tó w  i  p rz y lo tó w  p ta k ó w , za­
pad an ia  w  sen z im o w y  n ie k tó ­
ry c h  ssaków . Sporządza się m a ­
p y  fen o log iczn e , na k tó ry c h  łą ­
czy s ię  l in ia m i m ie jsca  je d n a ­
ko w ego  w y s tę p o w a n ia  i  czasu 
trw a n ia  ty c h  z ja w is k . B ad a n ia  
te  m a ją  szczególn ie  ważne  zna­
czenie w  d z ied z in ie  och ron y  roś­
lin ,  b o w ie m  p o z w a la ją  na s ta ­
w ia n ie  p rognoz w  p o ja w ia n iu  
się s z k o d n ik ó w  i ch orób  oraz w  
a k lim a ty z a c ji ro ś lin  i  z w ie rz ą t 
na n ow ych  te ren a ch . P ie rw sze  
zaś z a p is k i fen o log iczn e  w  E u ro ­
p ie  p ro w a d z iła  A k a d e m ia  K ra ­
ko w s k a  od  1490 ro k u !


